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Nr. 322. — Rok IV. Kraków, sobota 26. listopada. Redaktor naczelny: Józet Rączkowski, 


maż e 
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Dla Polski obecność p. Litwinowa w Waszyng- Wszak już obscnie zwrócili się do Anglli z po- 


. a La 
! 4 tonie nie jost ke: znaczenia, jak też i wogóle * twarczą noią na Polskę iz wyraźną aluzyą do 
| Qe | "7S'ki bolszewickie, by przedostać się na areng n.ożliveści wznowienia wojny, 


r s pilityki wielkich państw. | Można sobie wyobrazić, jaką akcyę rozpoomęą 
Kraków, 25 listopada. Jeżeli tylko bowiem uda się im uzyskać pos przeciw Polsce, gdyby zosiali przyjęli do kon. 


Rząd sowiecki robi gwałtowne wysiłki, aby | zycyę międzynarodową, AAC e nie omie | demlu.parstw. 
a A ogólny bojkot i dostać sie do A: szkają zwrócić swych wpływów przeciw Polsce, | 
narodowej spo-ec: ności. Uznanie drugów przed- | pa "= RZA AZ E PR 
wojennych o" miało być pierwszą próbą w | kj META FZ JG, 160 EE A AE EARE PATA ORA PE, 
tym kierunku. Państwa zachodnie wprawdzie 
żądają także gwarancyj w spruw.e długów, za- 
ciągniętych przez Rcsyę w czasie wojny; jak 
Można wnioskować jednak z glosów prasy, 
skłonne są na tym punkcie do daleico idącego 
naw et kompromusu, 

Na razie pierwszy ten krok, mający otworzyć 
sowietom drogę do międzynarodowych obrad, 
do pewnego stopnia odniósł skutek, 

Wprawdzie p. Litwinow ma uczestniczyć na 
obradach konferencyi waszyngtońskiej, tylko z 
głosem doradczym, ałe jeśli przedstawiciel ko- 


» Sprzedajemy karty okrętowe przez 
munizmu został do tych obrau choćby w tej for- 
mie tylko dopuszczony, to jest objawem, że 80- 


son, o ja objaw, żę to ROTTERDAM 
wiety mają w ręku pewne atuty, z którymi iiez Ó x z 
ki ię Zoo A A $ do Ameryki, Kanady, Kuby 1 Meksyka 


Newatpiiwie największy z tych atutów sta- p e 7a s F- é 
nowi DEEN: m wśród ludów ar „na przejazd naszymi pierwszorzędnymi 1 szybkimi okrętami. 


SOSA GARD PLC BRA M. 


LINIA HOLENDERSKO-AMERYKAŃSKA 


LWOW, GRODECKA 101 


Każły przybyły z Ameryki za paszportem polsko-amerykańśkim 
chcący powrócić do Ameryki, może u nas załatwić pot:zebna do 
wy. azdu formalności. 


ai RWT ĘSZACJZ SE rg 


= 


z oEiR Dalukiego i Poludniowego ROR 4 iniormacyi udzielamy bezpiainie w biurze naszem 5938 
wraca Się zaś ona w równej mierze przeciwko | fi 

Wszystkiim trzem decydującym o Wschodzie mo- | -W LWO w, GRODECKA 101. 

carsi om — Ameryce, Anglii i Japonii, 1 aro RĘCE. OTAU SA n, 106 A WRAK Epa pd: > 


Oczywiście w możliwość wywołania rewolty 


w krajach azyaiyckiego Wschodu nawet sami | © Š 
bolszewicy nie wierzą, wykorzystują więc an- i 7 
Magny rawa tanaival] REF WYSPRZEDAZ GWIAZDKOWA 88 
ofiary nędzy i upośl:dzenia Społecznego należą |, 

przeważnie do żywiołów tubylczych, klasy zaś q DOBOROWE J 

pme i aaie więc chce wewa) i KONFEKCYI DAMSKIEJ I MĘSKIEJ 
Propaganda bols:ew.cka więc chce wziąć w o0- 5 ża 

pieke ludy miejscowe, jątrząc w nich nienawiść ; 5 i 

do obcego kapitału, mającego oparcie w zibroj- | 4 NA RATY | 

nym militaryżźmie i nawaliźmie Angi ka, Ame- a 

zykanina i Japończyka, Idzie im tam nie o ruch | 4 KRAJOWE ZA“ŁAOY KONFEKCYJNE, Kraków, Szczepańska 7, |, p. 
Spo eczny w znaczeniu europejskim, lucz O Wy- b. 


'zyskamie przeciwieństw narodowo-rasowych, | 
które na tym gruncie pokrywają się z antago- 
nizmem kapitału i pracy. 

Jak daleko posuwąją się bolszewicy w eks- 
ploatowaniu tego rodiaju nienawiści, świadczy 
wydana przez Zinowjewa proklamacya, ruz- 
powszechn ana obecnie na Wschodzie. Woła 
ona pcd adresem Anglików: „Psy przeklęte, nie 
zdo acie pochłonąć ludów Wschodu... Ludy te 
budzą się już z wiekowego snu i słyszą głos 
nasz, wzywajscy je na wojnę swięta.“ 

Wojna święta ludów Wschodu — oto kieru- 
jąca idea polityki komunistycznej na terenie 


OKARZYA! 
Macszedł transport oryginalnego angielskiego kakao 


dła P. T. Hurtowników, Kó.ek Rolniczych, Związków etc. odpowiedni 
rabst. — Na prowincyą uskuteszniam wysyłkę pocztą lub koleją 
za zaliczką. — Do nabycia od 1 kig. począwszy u firmy: 


P, Rothfeld w Krakowie, Kościuszki 15 


(orzystanek tramwajowy Nr. 5 i 6). 


Postawienie oszczercy pod pręgierz 


Wniosek nagły w Sprawie amerykańskiej broszury posia Zamorskiego. 


Warszawa (tel. M.).. Na piątkowem posiedze: , wyzwoleńczą walkę z roku 1918 i lat później: 
niu Sejmu poseł Jan MękSkż i towarzysze z klus | szych „akcyą bandytów i rzezimieszków*. We: 
bu P, S. L. zgłoszą do laski marszałkowskiej | diug słów p. Zamorskiego, podczas wojny z bcl- 
wniuzek nagły w Sprawie OSzczerstwa, jakiego | szewikami secyaliści otwarcie przecnyłali się 
dopuścił Się poseł Zamoiski, | na stronę bolszewików 1 chcieli spowodować 

Poseł Zamorski wydał nakładem „Dziennika większy zamęt, aby przepuścić bolszewików 
Narodowego" w Chicago broszurę, w której nod przez Polskę aż do gianicy niemieckiej. P, Za: 
hasłem walki z SOcya! stami Uwłaczą hon-r>wi merski oskarża Naczelniza Puństwa, że w poroz 
armii polskiej, pizedewszystkiea Naczelnika zumieniu z Niemcam. dał się wywieść do Mig- 
Państwa, przedztawiejąe go jako zdrajcę Qjczy: deburga, że obiecał Lwów Rusinom, a Wilno Li- 
zuy, tajucyo Spzzymierzeńca Niemców j i. d, twinom. Wkońcu p. Zamcrski oskarża Naczele 

W tej broszurze p. Zamorski nazywa całą i nika Państwa, że jest przyjacierem bolszewików, 


OXRZYA! 


L 


Macye tego rodzaju odbiły się w Londynie, To- 
io, Waszyngtonie, Tem bardziej, ża i między 
temi trzema stolicami niema mowy o harmo- 
nii, Bolszewicy znają przeciwieństwa, dzielące 
te mocarstwa i rywalizacyę ich wyzyskują dla 
celów swej propagandy. 

Ważność też konferencyi waszyngtońskiej bol- 
Szewicy dobrze pojęli. Chcąc zamanifestować, że 
kwestye na niej poruszone równie Rosyę obcho- 
dą i że b z niej konferencya ta odbyć się nie po- 
winna, zwołali w kwestyi Oceanu Spokojnego 
analogiczną kenferencyę w Irkucku, zaprasza- 
jac na nią rządy Chin, Korei, Japonii i Indyj i 
ludów azyatyckich. Skutek też tej manifestacyi 
lak też i przytoczonych sztuczek bolszewickich 
Nie dał długo na siebie czekać. 

Oto w czasie, gdy proklamacye Zinowjewa 
czynią podboje nad Oceanem Spokojnym i In- 
dyjsk m, przedstawiciel sowietów zostaje do- 
pu*zczcmy do obrad waszyngtctiskich, 

„Czy w tm sposób wytrawni gracze chcą prze- 
ciwnika swego przejednać, czy też przeniknąć 
lego praktyki i unieszkodliwić? _ 


tyi. 
Nie trudno pojąć, jak grożnem echem proklas 
| seo isc" EE A TOT YE LI 
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„GONIEC KRAROWSKI" 


Numer 322 i 


a po wojrie dąży do dezorganzacyi kraju. 

Wnioskodawcy 
jak następuje: Zważywszy, że agitacya p. Zaz 
morskiego podkopuje zaufanie Polonii amery= 
kańskiej do Polski i uniemożliwia lokatę pol- 


skiej pożyczki w Ameryce, czem wyrzącza ogro | 


mną szkodę państwu polskiemu, i ze wzglę lu, 
(że oszczerstwa p. Zamorskiego, rzucane na woj: 
sko i Naczelnika Państwa, są jawną zdradą, a 


ją zagranicy Po!Ske jako państwo komuniszycz: 


kończą swój wniosek nagły | ne, zagradzają uam drogę do dalszego rozwoju, 


podpisani stawiają ten wniosek nagły i wzywa: 
ją marszałka, aky zarządził cdczytanie i wyda» 
| nie wyroku w sprawie działalności pcsła Zamor 
skiego, jako nie licującej z honorem obywatzla 
| polskiego i godnością pcsła połsziego, (Treść od 
noścej skandalicznej broszury już omawialiśmy 
w jednym z poprzednich numerów „Gońca Kras 


wyzyskane przez wrogów w kraju, przedstawias | kowskiego”*, — Przyp. Red.). 


W Sejmie zaczyna działać sąd honorowy. 


Warszawa (tel. M.). Dzisiejsze posiedzenie kon 
wentu seniorów uchwaliło dodatek do regulani 
nu, złożomy z 10 artykułów, Dodatek ten stwa: 
rza z pomiędzy posłów sąd honorowy i us'ala 
funkcye tego sadu. Marszałek wyjaś.ił, że sąd 
honorowy będzie miał zaztosowanie: 1) w razie 
zajścia między posłami, na skutek zwrócenia 
się jednego z posłów do sądu; 2) w razie zaatas 
kowania posia przez prasę, przez opinię publis 
czną (przez skierowanie of.cyalne sprawy do 
marszałka); 3) w razie zwrócenia się posła z 
prośbą o zbadanie zarzutów, stawianych mu, 
celem oczyszczenia się z tych zarzutów. Wkońs 


Pierwsza sprawa przed sądem 


Warszawa, (Tel, M.) Wczoraj w Sejmie miało 
się odbyć posiedzenie sądu poselskiego, celm 
rozpatrzenia zarzutów, stawianych przez posta 
Bagińskiego przeciw posłowi Skulskiemu. Po: 

| seł Bagiński zarzucił pos, Skulskiecmu między 
,innemi, iż jako prezydent rady ministrów fowys 
tował kosztem skarbu państwowego swcją ro 
dzinę. Posiedzenie tego Sądu, w sklad którsgo 
wchodził micister poczt Stesłowicz, jako pre:e8, 
posłowie Rosset i Chądzyński (zastępcy posła 
Skulskiego), oraz posłowie Putek i Woźnicki 


cu stwierdza marszałek, że główną funkcyą s43% $ (zastępcy pos, Bagińskiego) nie doszło do skus 


du poselskiego jest skonstatowanie 
stenu rzeczy, a nie wymierzanie kary. 


istotnego 


: tku z powodu nieprzybycia ministra Sitesłowie 
cza. i posła dr. Putka. 


Konferencya polsko-niemiecka 
w Genewie. 


Fierwsze posiedzenie — Oficyalne powitania. — Polska propozycya pod- 
stawą rokowań. — Przeniesienie konferencyi do Gdańska. 


Genewa. (PAT) Konferemcya wydała następu- 
jący urzędowy komunikat: Decyzya Rady Ligi 
narodów w frenewie, zatwierdzona przez sp.zy- 
mierzone mocarstwa, przewiduje akż ul poimię” 
dzy Polską a Niemcami, mający areyutowuć na 
cras prejściowy Stosunki ma Górnym Śląsku, 
jak również sprawę mniejszości narodowych. 

Pierwsze posiedzenie niemiecko-pelskiej kon- 
terencyj odbyło się w sekretaryacie Ligi naro- 
dów pod przewodnictwem Calondera. Niemcy 
reprezentował były minister Schiffer, sekretarz 
stanu Lewald, hr, Schulenburg z ministerstwa 
spraw zagranicznych. Polskę reprezentowali 
Kazimierz Olszowski, radca regoncyjny Perłow- 
Ski i sekretanz dcligacyi Kramsztyk, Posiedze- 
mie otworzył sekretarz Ligi narodów Droumond, 
odpowiedział mu na mowę powitałną p. Ol- 


szewski i były minister Schiffer, Obaj podkre- 
Ślili z naciskiem, że rozumieją donicsłość roko- 
wań. Przedłicżona przez pana Olszowskiego pro- 
gczycya przyjęta żosłaia za poidsiawę rokowań. 
Dalsze obrady odłożono do jutra, 

Wiedeń, (PAT) Po pierwszem posiedzeniu, 
które raczej mialo charakter oficyalnego powi- 
tania, o godzinie piątej popołudniu odbyło się 
drugie posiedzenie, które trwało do godziny 7. 
Wedle dcniesień posiedzenia mają być tajne. 
Dia dzienników będą wydane oficyalne komuni- 
katy. Uchwala co do miejsca późniejszych roko- 
wań jeszcze nie zapadła. Przeciwko Gzrewie 
eświadczyli się też delegaci polscy jak i nie- 
mieccy. Prawdopodobnie będzie wybrany 
| Gdańsk za miejsce rokowań, 


Tajne narady polityczne 
w Watykanie. 


Warszawa (tel. M.). Nadeszły tu wiado:ności, 


że w Watykanie odkyło się tajne consilium, na | 


którem papież wygłosił mowę, mającą wielkie 
Znaczenie polityczne, Papież mówił przedewszys 
atkiem o pańsiwach powojennych, z któremi Ko 


'Ściół ma zamiar nawiązać stosunki dyplomaty: 

czne. Papież uważa, że mimo trakłatu wersal: 
skiego uspokojenie mię nasłąniło i przywiązuje 

| wielkie znaczenie do konferencyi waszyngiońs 

| skiej. 

MEC ZZM 


Zajścienakonferencyi wPorto-Rose 


Kontrowersya między delegatem polskim a amerykańskim. 


Wiedeń (PAT) „Neue Freie Presse“ donosi z 
Porto Rose pod datą 23, że posiedzenie końcowe 
konferencyi zakończyło się dramatycznie. Mianos 
wicie już po końcowem przemówieniu prezydenta 
komferencyi Avczzana, zabrał głos delegat polski 
Szarota i oświadczył, że jest zmuszony sformułoa 
wać zastrzeżenia w tym kierunku, że na wypadek 
kwestyj spornej, musi być miarodajny wyłącznie 
tekst francuski umowy. Do tego  oświadczznia 
przylączył się delegut czeski. oraz jugosłowiański, 
Przewodniczący odpowiedział, że zastrzeżenia będą 
uwidocznione w sprawozdnaiu. 


W tej chwili podniósł się delegat amerykań: 
ski Smith į oświadczył ostro, że ubolewa nad temi 
zajściami. 
| Język francuski jest językiem dyplomatów, atos 
j li język angielski jest językiem handlowym, a że 
| idzie tu o sprawy handlowe, powinno się wybrać 

język angielski, Oświadczenie pułkownika Smitha 
| Ordo w milczeniu. Wnioskodawców proszono, 
| by cofnĘli swoje zastrzeżenia. Wnioskodawcy 


Oè 
| gwiadezyli, że tego uczynić nie mogą, pocz:m 
| pułkownik Smith przeprosił za swój ostry ton. 


| W piątek popołudniu delegaci odjadą do domu. 
| nnann 0 G G 


Na drodze do moralnego rozbrojenia Niemiec. 


Rezultat mowy Brianda w Waszyngtonie. 


Waszyngton (ETE). Briand wyraził swe zados 
wolenie z przyjęcia, jakie miała jego mowa, Os 
świadczył om, że jest Szczęśliwy, iż wszystkie 
delegacye przyłączyły się do jego zapatrywa 
wania. Mewa jego wywarła wielkie wrażenie. 


Briand sprzeciwia so omawianiu rozbrojenia 
na ladzie. 


Waszyngton (PAT). Ageucya Havasa donosi: 
Deicgaci pięciu państw rozważal na posiedzeniu 


Sądzą, że rCzyccznię Ona Okres moralnego roZ- | wczorajszem kwestyę rozbrojenia na lądzie, 


krojenią Niemiec, 


Briand oświadczył Się energicznie i Stanowcza 


j 
stępstw, Z obu stron widoczne jest pragnienie us 
sunięcia niepewności i stanu nieznośnego dla ins 
teresów kraju, Lloyd George jest także z tego 


przeciwko każdemu Omówieniu tej Sprawy i za» 
znaczył, że Erancya musi Stawić czoło niukez- 
pieczeństwu i będzie mogła Stan swojej armii 
tylko wiedy Obniżyé, jeżeli inne mocarstwa be: 
dą nekezpieczeństwo jej podzielz ty, Z tego po- 
wodu w tej sytuacyi Cgranłezənie zbrojeń jest 
na razie niemożliwe, 

Delegat włoski SŚchanzer żądał uspokajającega 
wyjaśnienią ze-Sirony Jugesiawii, Wkońcu prze 
kazano tę sprawę kornusyi, w skład której wes 
szli delegaci pięciu państw. Komisya ta ma złos 
żyć sprawozdanie komisyi rozbrojenia. Delega- 
ci postanowili nas'ępnie wybrać trzy subl:omn1s 
tety, które się będą zajmowały specyalnymi pun 
ktami, dotyczącymi kontr2jj riemieckich metod 
wejennych, Piarwszy subkoms:tet zajmować się 
będzie kwestyą lotnictwa, drugi używaniem ga» 
zów, trzeci środkami, które nadają się do pews 
nego zastosowania zasad prawa międzynarodos 
wego na wojnie, « 


Pożegnanie Brianda. 


Paryż (Radio. PAT). Eriend ziożył wizytę po- 
żegnalną Hardingowi, Delegacya francuska bys 
ła przedmiotem gorących vwacyi i wyrazów 
sympatyi, Na <ześć jej wydała wczoraj śniada: 
nie delegacya angelska, a dziś wydaje bankiet 
delcgacya japońska. oraz włoska. / 


Punkt zwrotny w paqdilacyi świale? 


Leafleld, (Radio, PAT). W kołach delegacyl 
angielskiej panuje zdanie, że konferimcya wa- 
szyngtońska przez załatwienie kilku podstawo. 
wych problemów stanie się punktem zwrotnym 
w pacyfikacyj świata. 


Zastrzeżenia angielskie. 


Waszyngton (E£. E.) Donoszą, że Anglia jest zdas 
nia, że Briand w swych wywodach poszedł zas 
daleko w obawach co do Niemiec i przesadził nie» 
bezpieczenstwo, które grozi Francyi z tej strony. 
Francya może zmniejszyć silę swej armii, nianas 
rażając się przez to na niebezpieczerństwo, Niepo: 
dobalo się również delegatom angielskim, że 
Briand nie wskazał na poparcie jakie udz Jiła 
Anglia Francyj w czasie wojny. 
r 


Stan rokowań Gusilsko-ilandakh. 


Loeficid (TAT) Przyczyną zwłoki rokowań irs 
landzko:angiejskich, oczekiwanych z takiem napsys 
żeniem, jest poważna choroba sir Jamesa Craiga 
premiera Ulsteru, którego stanowisko jest decydue 
jące w ostatniej fazie rokowań. Lioyd George pos 
informował Radę i angielskich czionków delegicyi 
o rokowaniach z delegatami sinfainistów, 
wania te wytworzyły atmosferę 


Roka» 


wzajeranych us 


względu inieresowany w szybkiem ukończeniu ros 
kowań, by módz wziąć udział wy konferancyi was 
szyngtońskiej, 


Przed nowym xontiiktem 
bawarsko-niemieckim. 


Monachinm (E. E.) Dzienniki podają, że w Niem: 
czech panuje obawa poważnego konfliktu między 
Bawaryą a Rzeszą niemiecką. 

Ferlin (K. E.) Donoszą © ponownych knowas 
niach niemieckich reakcyonistów w Bawaryi. Na 
zgromadyeiu związku  wszechnierceieckiego Os 
świadczył jeden z mowców, że przed dwoma ty: 
godntami miano zamiar obwołać księcia Rupre: 
chta królem Bawaryi, W osłalniej chwili zania 
chano jednakże tego planu, ze względu na Frais 
cyę, dla której byłoby to „pożądaną sposobnaścią 
do obsadzenia lini Renu, 


Dutrukcya komunistów w sejmie praskim. 


Berlin (E£. E.) W Sejmie pruskim trwa nadni 
obstrukcya komunistów i niczależnych sozyalistów 
przeciwko nowemu regulaminowi. Przy debacie 
nad regulaminem wedle którego przewodniczący 
będzie uprawnionym do wykluczenia z posiedzenia 
posłów, zaczęli komuniści gwie 
w celu przeszkodzenia 


Sejmu opornych 
zdać i krzyczeć 
dyskusyi, 
a A 


-Nieudała misya Stinnesa 


Frankłurt. (PAT). „Frankfurter Zty.* donosi 
z Londynu, że dyplematyczny sprawozdawca 
„Daily Telegranh* stwierdza. że Stinnes usiło- 
wał wejść w kontakt z miuistiami, co mu się 
| jednak nie udaio. 
ny "= 


dalszej 


m wa 
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ZW ERCIADŁO POLITYCZNE. 


Wyznania niekatolickia 
a państwo polskie. 


Kraków, 25 listopada, 

Sprawa wyznaniowa jest w Polsce najbardziej 
może skomplikowana ze wszystkich pańs.w Cue 
ropejskich, Z wyjątkiem bowiem Rosyi, — k;ió: 
rej się na razie „nie liczy” 1 w której się *eraz 
wiele spraw bardzo „ujzrościło”, — Polska ma 
ludność najkardziej pod względem wyznanio: 
wym mięszaną w £uropee, Naprzykład Francya, 
Włochy, Hiszpania mają właściwie jedno tyiko 
wyznanie olbrzymiej większości ludności, — 
katolickie. W Wielkiej Beytanii oprócz katoiis 
ków irlandzkich jest jeszcze kilka kościołów an 
glikańskich, ale wielkich różnic między ninii 
Tiemą, tak samo reszta państw  europsjskich 
ma do czynienia — w masie ludności z dwonia 
tylko wyzmaniami: Niemcy — katolicyzm i e 
wangelicyzm, Jugosławia — prawosławie 1 ka:* 
tolicyzm, niewielu mahomeian i t. d. Tymcza: 
sem w Polsce katolicyzm wyznaje połowa ludr 
ności, a na drugą połowę składa się: prawosła: 
wie, ewangelicyzm i wymiaa te mojżeszowe, każ: 
de liczące pd kilka milionów wyznawców, pod: 
czas gdy sekt i drobniejszych „kościołów“ mamy 
kilkanaście, co najmniej tyleż, co najbardziej 
„urczmaicone* wyznauniowo państwa Europy. 

W tym stanie rzeczy sprawa uregulowa ia u 
nas stosunku wyznań niekatolickich do państwa 
jest godną poznania i bardzo interesujące są inə- 
formacye, jakie udzielił w tej mierze „Kuryero: 
wi wWarszawskiemu* dyrektor departamentu 
wyznań w ministerstwie oświaty, dr. Pickarsxi. 

Przedewszystkiem Zaznaczył om, że u nas w 
Polsce nema wcale depariamentu wyznań .2b: 
cych", skcmo wszys.kie wyznania, repi zentna 
wane na terytoryum Rzeczypospolitej Polskie’, 
£ą, w myśl art. 114 konstytucyi, równouprawe 
nione, Można mówić raczej tylko go wyznaniach 
niekańalickich, 
=- P» tem zaś zasadniczem wyjaśnieniu najpierw 
omówił clkiew prawosiawną, 

Z uwagi na okoliczność, że cierkiew pIa w -fuds 
wna liczy u nas przeszło 3 i pół miliona wyzna: 
Wców, stosunek jej do państwa musi byc usta: 
lony w drodze ustawodawczej, po uprz-dn:em 
porozumie iu się z prawną reprezen acyą tejże 
cerkwi. Ideą przewodnią rządu jest na zupe: 
niejsze uniezależnienie cerkwi prawcsławnej td 
znyranicy, To też celem uzyskania takiej pra- 
wmej rcpeez.ntacyk kościoła prawosławaegy, 
zd nie sprzeciwia się miaowaniu b, arcybi: 
skup. mińskiego, Jerzego, który podozas najs 
ścia bulszewiekiego szukał schron.en:a w Sors 
bii, a następnie pizemiósł się do Włoch, egzar: 
chą eerswi prawosławnej w Polsce. Nadmienić 
też należy, iż arcybiskup Jerzy uzyskał sd rząs 
du zezwoienie na powrót do tej części dyeczzyi 
m''zkiej, która leży na terytoryuma połskiem. 

Wszyscy i.ni biskupi prawosiawni obecnie w 
Polsce podlegają arcybiskupowi Jerzemu, 

Rz:2z4 jego, jako egzarchy, będzie zwcłan'e 
do Waiszawy synodu prawosławnego, który bę: 
dzie organem, przewidzianym w ar.. 115 xonsty: 
tucyi, uprawnionym do porozumienia się co d9 
ustalenia stosunku polskiej cerkwi prawosł uws 
nej lo państwa polsktego w drodze ustawodaws 
czej, Dotychczasowe stosunki w cerk'vi prawne 
sławrej w Polsce przedstawiały wprost niesły: 
chanv chaos. 

Również w sprawie kościoła ewan”"lickitgo 
musi być maprzód ustalony stosunek kościoja 
do raństwa, Celem przedstawienia Sejmowi pro 
jekiu odpowiedniej ustawy, stara się rząd o pos 
terumienie z prawną reprezeniacyą tegoż kv” | 
Sciola, Pod tym względem zachodzą pewne tru: | 
dnaćci, a to z tego powodu, posieważ w łonie 
Kcięlota ewangelick'ego okazują się przdy roz- 
bieżne, A mianowicie kościół ewengelicx0-zre: | 
termowany (kalwiński), z siedzibą konsysta za 
w Warszawie, uważa stę za osobny związek wy: 
znaniowy, który nie chce mieć wspólnej ustawy 
2 kościojem ewangelickc:anugskursxim (luterań: 
Skim), Natomiast w Małopolsce był tylko jedon 
Kościół pro'ostancki, a tak samo w Wielkopol= | 


„Ce, gdzie nstuieje kościół ewangelicki unijny, 


t. j. łączący w sobie obydwa wyzmania, 

Co do widoków kompromisu, to był dotych= 
czas projekt p, Nadera, który to projekt jedna. 
kowoż skutkiem orornego stanowiska wspome 
Nianych już kościołów, a mianowicie: kalwińs | 
Sksego w Warszawie, ewangelickiego w Malos 
polsce i unijnego w Poznańskiem, nie mógł być | 
Trzedstawiony na plenum Sejmu W ostatnich 
czasach ukrwał się projekt konsystorza cwan: 
Selicko-augskurskiego w Warszawie, refarowa: | 


„GONIEC KRAKOWSKI" 


ny w komisyi konstytucyjnej przez posła prof. 
dr. J. Buzka, Niesiety, skuik em raier pilaych 
zajęć około sejmowej ordynacyi wyborczej, X07 
misya konstytucyjna nie miała dotychczas moż: 
ności przedyskutowania powyższego projektu. 

Kwestya wyznania mojżeszowego została już 
uregulowana deklrelep, Naczelnika P-ńs.wa z 
dnia 7 lutego 1919 r. Trzeba jednak zaznaczyć, 
że dekret ów rOzcizga Sią na TAZIu tylko na Ch= 
szar p. Kongresówki, tymczasem na terenie b. 
zaboru austryackiego i pruskiego obowiązują 
jeszcze ciągle dotychczasowe ustawy władz za: 
borczych. W przyszłości minis.eryum wyzaań i 


oświaty dążyć będzie do ustalenia również w l 


tym zakresie adminis:'racyi jednolitego ustawo: 
dawstwa dla całego państwa. 
Co się tyczy mahometam, to micli oni dotych= 


zz EE E 


o se niet Poise ol 


Kraków, 25 listopada. 

W Głównym urzędzie likwidacyjnym w War- 
szawie odby.a się onegdaj konierencya z przed- 
stawicielami prasy, na której omawiano kwestyę 
naszych rozrachunków z Niemcami, Polska ma 
prawo do odszkodowań, a idzie tu o sumy wcale 
riemałe. Niamcy na podstawe trakialu wysta- 
wły nam rachunck za majątek państwowy i 
maj tek Hohenzollernów, lecący na terenie Pol- 
ski na sumę 3.650 milion, mk, w złocie, Kwotę 
tę na skutek naszych sprzeciwów zaiżoną do 
1,7606 mil'onów, w czem meści się przypadająca 
na nas część dlugów niemieckich w wysokości 


93 milionów marek z długów Rz.:szy i 296 milio- | 


nów z długów Prus, Niemcy podają nieco wyż- 
sze kwoty, Sumy te będą ustalone z końcem ro- 
ku, — natomiast należne nam kwoty z rozra- 
chunku za pemsye inwalidzkie, emerytalne, le- 
gaty itp. nie zostaly jeszcze ustalone w rokowa- 
niach į poddano je pod arb'traż ententy. 

Nasze zaś pr tensve do Niemiec wedle zesta- 
wienia  Trzędu  likwidacvinego wynoszą 
79913 269,749 franków i 5920€00,099 mar. niem. 
Kwotv te przyięto jako podstawę do dalszego 
badania i regulowania srrawv. Powyższe Somy 
wypracowano byty ną podstawe przeprowadzo- 
nej rerestrzeyj sirat. 

Działalność rewindykacyjna urzedu dała wy- 
niki bardzo pokaźne: z wywiezionych objektów 
przemysłowych zidentyfikowano w Niemczech 
33268 łan, a teńdano nam już 2269 ten wartości 
prawie 6 mikonów franków w złociņ Co do 
zwrotu koni, to otrzymamv w ciągu 3 lat 35.100 
sztuk. z czego już oddano 8280; taboru kol jowe- 
go (oprócz tego co rewindvkowa'o min, kołei) 


a Str. 3. 


| czas w Warszawie mułłę p. Iabibulima, który 
zaiazem sprawował funkcye kapelana wojskos 
wego. Kiedy jed. akże niedawno przeniósł się 
on do wieczności, badzo mieliczni zresztą mas 
hometanie warszawscy zwrócili się do ministse 
ryum z prośbą o zezwolenie na spełnianie ak: 
tów religijnych mulle, p. Hafzofowi, na co też 
się zgodzono, 

Poza tem mamy w Polsze jeszcze kilka wy: 
zań, żeby tylko wymienić: maryawitów, meno- 
nitów i kaptystów. Sprawy tych wyznań Są Zae 
łaiwiane Stosownie do cbowiązujących u nas 
przepisów prawnych. Nowy „kość ół narodowy“ 
w Małspalzce zzchodniej wniósł do ministeryum 
podanie o legalizacyę, als dotychczas jeszcze 
nie jest uzna.y przez państwo. 


Nieme, Auti 1 Rosi. 
| 6C parowozów i 3000 wagonów, taboru rzeczne- 
| go 15 statków, 


STOSUNEK DO AUSTRYI 


przedstawia się inaczej, albowiem mocarstwa 
ireczej się do niej odnoszą, aniżeli do Niemiec, 
Zgodziły się one na udzeclenię Anustryi 20-let- 
| niego moratoryum, Wskutek tago wszelkie obli- 
| czenia, prowadzone zresztą przez glówny urząd 
likwidacyjny, mają charakter czysto teoretycz 
| ny. Kozrzehunek jest o tyle bardziej skompliko- 
I wany, że musi Się go przeprowadzać także 
między państwami sukcesyjnemi, Dokonywano 
go na konferencyi czerwcowej i lipcowej w Rzy- 
mia, będzie prowadzony dalej z początkiem gru- 
dnia. Tokonanę natomiast dzięki naszej stacyj 
likwidacyjenj w Wiedniu rewindykacyi wielu 
przedmiotów archiwalnych i kulturalnych itp. 


GO DO ROSYI 


to działalność komisyi reewakuacyjnej natrafia 
na olbrzymie trudności, a dopiero w ostatnich 
czasach nieco się sytuacja porrawiła. Przyzna- 
no nam dot d Okolo 170 wagenów maleryaln, 
z tego zaś podobno 40 jest w drodze, 11 fabryk 
otrzymało prawo reewakuacyi do Polski są 
n'iędzy niemi tak ważne jak Rudzki, Gerlach i 
Pulst itd. W myśl postanowień traktatu ryskie- 
go można zgłaszać pretensye w rok po wejściu 
traktatu w życie t. j. do 1-go maja 1922, 

Przy roOzlachunzu rząd nasamprzód zgło- 
Sił rretensye o zwrot wywiezionych do Rosyi 
depozytów kas oszczędności w wysokości 7 mi. 
hardów mk, Odpowiedzi na to żądanie ze Sro- 
| ny R:syi niema, $ 


PO CO 


tinnes pojechał do Londynu? 


O pożyczkę zagraniczną dla Niemiec. 


Stinnes chce zainteresować 


kaditaty angielskie w niemieckim przemyśle chemicznym. - — Niemcy 
pośrednikiem Rusyi sowieck.ej. — Siinnes kusi... 


Kraków, 25 listopada. 

(mm) Hugo Stinnes, raprezem:ant wielkiego 
przemysłu Liemiotkiego, finansowy król w Niem 
czech, bawi obecnie w Londynie, aby z miaros 
gajaymi czynnikami angielsk.mi przeprowadzać 
pertrak'acye w sprawach gospodarczych i nie 
tylko gospodarczych. 4. 

„Temps” paryski, omawiając tę jego podróż, 
powiada: P. Hugo Stinnes na zapytanie, co go 
w Lendysie najbardzej zaciekawia i zdumie» 
wa, powinien odpowiedzieć: 

— To, że tu jestem. 

Całe bowiem rosiępowanie Stinnesą, zarów: 
no w kwestyach polityki zewnętrznej, jak i wes 
wnętrznej, bynajmn ej nie predystynowało go 
na delegata do pertraktacyi za granicą w mo- 
mencie tak przełomowym, 

Stinnes, jako członk delegacyj niemieckiej w 
czasie konferencyi w Spa, odznaczył się wybit- 
ną brutalnością tonu swych przemówień, do tes 
go Stopnia, iż zmusił prezydenta Delacroix do 
zwrócenia mu uwagi, że tak prowokacyjny 
ton jest niedaqzuszczalny. Wówczas Stutmes od: 
powiedział: 

—. Ja nie przemawiam w imieniu grzeczności! 

W polityce wewnęńiznej niomieckiej z ostat: 
meh tygodni projekt =prywatyzowania kolei 
państwowych. nazwazy inaczej „Stinnesierung 
der Eisenbahnen“, — Svanowił kamień obrazy 
dla żywiołów radykalnych i komisyi reparacyj: 
nej, jak o tem już zresztą pisaliśmy, 

P. Stinnes 1 jego koledzy zmodyfikowali na: 
stępnie swój projekt [0] tyle, „że stat się on wzgelę: 
dnie możliwym do rrzyjęcia, Jed akowoż zas 
znaczyć należy, że w warunkach, przedłożonych 


dnia 10 listopada 1921 r. kanclerzowi Wirthonvi 

przez „Związek przemysłu niemieckiego", — 

była klauzula, odnosząca się do rokowań w 

sqirawie kredytów zagranicznych dla Niemiec, 

celem opłacenia kosztów odbudowy, W klauzuli 
tej powiedziano, że operacye firansowe, odnos 
sZąwe się do kredytów, oraz periraktacye z za: 
gran:cznymi wierzycielami, będą pizeprowadzas 
ne jedynie pod kierunkiem przemysiu niemiec: 
kiego i w porozumieniu z bankami niemieckim). 
Wówczas — w dniu 10 listopada — słowa te 
wyrażały tylka preiensye p, Stinuesa, Obecnie 
tym rretensyom, — jak Się zdaje, —- uczyniono 
| zadość. P. Siinnes jest w Londynie i nejwidocz: 
| niej mówi o pożyczce, 
Czy mówi on tam jeszcze i o czemś iniem? 

Jeden z poważnych dzienników angielsk:ch dos 
| nosi, że p. Stinnes pragnąlky Sprzedać kapitali- 
93m bryłańskim część Akcyi, wydanych przaz 
niemiecki przemysł ekonomiczny, W chwili gdy 
w sensacyjnej książce, nap'santj przez Oficera 
angielskiego, mono;goł Chemiczny został zdema: 
skowany, jako niebsznieczeństwo Śmiertelne. v. 
Stnnesowi byioky bardz na rękę zaangażować 
kapitały angielskie w przedsiękiorstwie, przy: 
gotowującem wojnę chemiczną, — wojnę przy- 
sziości. W ten SPOz£6h pod O:łoną pawilonu bry: 
 dańskieg) możnaby Spokojnie prowadzić prace. 
zmierzające do zn:Szczenia maksymalrej ilaści 
żełnierzy francuskich i angielskich w jak nej. 
krićtszym Okres e czasn, 

Jednakowoż sądzić należy, że Stinnes nie wy: 
ruszylby w tę podróż li tylko dlatego, aby za- 
wrzeć pakt, wymagający bądź co bądź ścisłej 
tajemnicy. Dlatego też można śmiało przypu: 


Str. &. 


„GONIEC KĘAROWSKI" 
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Ścić, że Stirmes zamierza załatwić jeszcze inne 
sprawy. 
Sfery, stojące blisko Stinnssa, usiłują przede 


stawić pudróż jego jako małoznaczącą, — na: | 


tomiast lewicowe partye niemieckie zdradzają 
wyrażne zaniepokojenie, Obawiają się one, że 
ta podróz może w opinii niemieckiej podnieść 
prestige Sinresa i pangermanistów, 

Jeżeli Stinnes okaże się zręcznym w swoich 
mach'nacyach, jożeli zdola wytłumaczyć Anglii, 
że nie powinna nazbyt gorąco brać do serca naj- 
bliższych rat odszkodowań, ponieważ raty te 
przypadną Belgii, jeżali zdoła ją przekocać, że 
może zachować spokój i obojętność wobec ewen 
tualnych zmian na kontynencie europejskim, — 
to byłoby to najlepszą reklamą dla monarchi- 
stów niemieckich. 

Podróż S.inresa może mieć jeszcze inny cet. 
Oto w niemiceckiem ministerstwie spraw zagra- 
nicznych wszyscy unzędnicy dia spraw Europy 
wschodniej otrzymali dymisyę, Barcn Maltzan, 
poprzednio rosyjski charge des aftaires russes, 
stanął na czele komisyi, która ma zajęć się sp'a 
wami Rosyi, Polski, Górnego Śląska i państw 
baliyckich. 


Metamorfozy mordercy. 


| 
| 


 Straszliwem narzędziem walki 


„Volkszeitung“, komentując te zm:any, pisze: 

„Preblem rosyjski kędzie ttak.owany Gdtąd z 
większą energią, Według wszelsiego prawdopo: 
dckieństwa w Kosyi zajdą w najbl:żczym czasie 
poważne Zmiany. Niemcy Są Zaś przeznaczone 
do Odegranią roli posrednika pomiędzy Rosyą 
a Iesztą świta“, 

Klerykalno<monarchistyczna „Kreużzzeitung* 
rzuca zaowu projekt stworzenia syndykatu mię: 
dzynarodowego dla spruwy rosyjskiej, 

„Lokal Anzeiger“, organ zbliżony do wikies 
go przemysłu, powiada już otwarcie, że SŚtnnes 
p9ruczy w LIndynie Sprawę tcsyjską, Co zapro: 
ponuje? „Temps“ uważa za możliwą następująe 
cą propozycyę: Ponieważ armia grecka nie m0- 
że zdusić nacyczalisiów tureckich, więc wygod: 
niej hyłoky znaleźć kompensatę na piłnocy, eks 
ploatując wspólnie z Niemczini RJsyę. 

Organ „Quai d'Orsay“ wyraża wszakże nas 
dzicją, że Anglia ©drzuci kezwzględnie propoczy: 
cye p. Stinuesa, które zrealizowane, dzprowadzi: 
łyby w Ostełecznej ks9nsekwencyj do tego, że 
Rozyaą w rzkach paAngermanistów słałaby się 
przeciwko piń. 
Siwu WielkSkrytańskiemu, 


(Korespondencya własna „Gońca Krakowskiego“). 


Paryż 23 listopada. 
„POCIĄG LANDRU", 

„Pociąg Landru“ wyjeżdża codzień z Paryża z 
dworca Iwalidów o 11/40 rano, Fksprass ten unosi 
z sobą calą falę sędziów, adwokatów, Świadków, 
kronikarzy sądowych, rysowników, fotografów, 
dziennikarzy no i wreszcie wszystkich ciakawych, 
którzy co dnia o tej samej porze udają się do 
pałacu sprawiedliwości w Wersalu, 

W pociągu mówi się tylko o aferze Laniru, 
wre zażawia dyskusya. 

W pociągu znajdaja się mnóstwo Paryżanak, któż 
re w czasie £0-minutowcj podróży zawierają szyba 
ko znajomość z „wpływowemi osobistościami“, aby 
uzyskać kartę wstępu na rozprawę.,, 

Wieczór ci sami pcedróżni spotykają się znowu 
w pociągu w powrotnej drodze do Paryza, nieco 
znużoni, lecz ożywieni duchem  wojowniwzym! 
W czasie rozprawy zaopatrzyli się w cały arsenał 
argumentów, Ciskają je jak granaty w powietrza, 
poprzez kłęby dymu z fajek i z papierosów zaciem: 
niające wagon... 

Na drugi dzień i 1140 rano wszyscy ci Indzie 
spotkają się znowu w „pociągu Landru* w drodze 
do Wersalu.. 

RZECZY MÓWIĄ.. 

Na sali sądowej stosy rozmaitych rzeczy... Ubo: 
gie, nędzne resztki skromnego umeblowania, opo: 
wiadają o żniudnej, szarej egzystencyi. 

Rzeczy mówią.. Prowadzą między sobą cichy 
dyalog. Mają swoją tajemnicę. Znają one skrytą 
myśl swego groźnego nabywcy: wchłonęły ją enz 
giś w siebie, zarejestrowały jego słowa, wiedzą po 
co je kupował On dziś sądzony. Są one dziś już 
tylko smutkiem i brzydotą, a były niegdyś wszy: 
stkiem, co symbolizowało wysiłek życiowy i speł 
nione ambicye zamordowanych kobiet, Gdyby oaa 
żyła. powiada siostra jednej z zaginionych, jej rzes 
czy. które tak bardzo kochała, mie byłyby tutaj! 

DWAJ LANDRU. 

Nowy Landru „wyłazi“ powoli z tego, który 
tak „correct“ i wypomadowany pojawił się na 
pierwszej rozprawie. Każdy dzień przynosi uszczere 
hek sztucznej twórczości fryzyera, Broda bohatera 
z Gambais nie jest już tak starannie uczesana, 
poburzone brwi i włosy. Zmęczenie wyryte na 
twarzy, przelatują przez nią chwilami błyski ener: 
gicznio tiamicnej trwogi... Wychudzona ruchliwa 
szyja przywodzi na myśl jakiegoś drapieżnego 
ptaka. Osaczony, przyciskany do muru stawia os 
pór. Jego łagodny głos brzmi wówczas głucho, Sus 
rowo, ręce zarciskają się kurczowo wkoło ławki. 
Lecz trwa to krótko jak błyskawica. Uspokaja się 
w oka mgnieniu, Fłomaczy się. Jest znów ukła: 
dny lisio wykrętny, dyskretnie ironiczny, A mógł 
zrobić inną karyerę. 

MATERYAL NA PASKARZA, 

Pyszałkowaty handlarz, wierzący w swoją wys 
mowę i w giętkość swego karku, Widzimy go 
przed zbrodnią ogołoconego z pieniędzy i  wsz::ls 
kich skrupułów, włóczącego się po Paryżu czasu 
wojny. Chwila jest wyjątkowa. Ludzie 
olprzymiemi sumami, jak piłką. Nie nie jest nismo 
zlłiwe. Najnędzniejszy wykpigrosz widzi się już mis 
lionerem. i 

Landru jest chciwy zysku, metodyczny, oblicza: 
jący, ma w sobie żyłkę handlową, Lecz omotany 
jest siecią drobnych procesów o nadużycia zaufas 
nia, o fałszerstwo, skazany jest zaocznie, musi us 
krywać się pod cnlą litanią fałszywych nazwisk; 
to wszystko paraliżuje jego rozmach, musi ogranis 
czać się do hantillowania nędznymi meblami, „na: 
ciągania* ubogich kobiet na ubngie sumy. Nie ma 
szczęścia! Gdyby je miał, mógłby był Słaó się 
dziś opasłym naskarzem, który olEniewałhy nas 
swym zbytkiem i swą arogancyą, „Urmial:m dopos 
minać się energicznie o moje 10 procent" oświad: 


f 
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żonglują | 


cza z dumą, Byłżeby Sinobrody z Gambais tylko 
marnym szachrajem, któremu powinęła się noga? 
W PAŁACU SPRAWIEDLIWOŚCI. 

Teatr, wytworny świat i półświatek.. Sala SĄ: 
dowa stała sią rendez-vous najwyższej inteligen= 
cyi i ostatniej mody. Pewna czarowna blondvna 
na sicdmiu kolejnych rozprawach roztcczyła prze 
pych siedmiu  kostyumów, siedmiu kapeluszy i 
siedmiu różnorodnych płaszczy futrzanych. 

Pomyślcie co za wspaniały kontrast: przepyszne 
stroje, jedwabne pończochy i grube drzewo zakuz 
rzonych ławek! 

Jedna znana artystka paryska przybywa ną rozs 
prawy ze swym ulubionym pieskiem, chcąc £ jes 
mu pokazać najgłośniejszego dziś w Paryż czło: 
wieka... 

Sprawi2dliwość tak pobłażliwa 
słuchaczek”, jest bezlitosna dla 
świadzów, od których żąda pomocy w  Szukaniu 
prawdy.. Te biedne kobiety, które przynoszą tu 
przed trybunał swe ulotne dalekie wspomnienia 
dotyczące przygól milozsnych Sinolwad>go, pod: 
dane są naprawdę ciężkiej próbie. Od rana sku: 
pione w osobnej salce, wypuszczane są nagie 
przed trybunał, ieóry przejmuje je zgrozą. Oniea 
śmielone nie rozumieją słów, jakie kieruje do 
nich prezydent, plączą sią w formule przysięzri itd. 
i mieszają Się jeszcze bardziej, gdy jakiś szmer lub 
śmiech podkreśla ich niezdarność, Obrońca Moro 
Giafferi, czyha na nafdrobniejszą lukę w pamięci 
świadków, wyłapuje najmniejszą sprzeczność w 
zeznaniach. j 

I dziwne, że sarkastyczny Landru nie tłomaczy 
tema właśnie zniknięcia swych „narzeczonych*, iż 
chciały one uniknąć tych wszystkich kłonotów 
świadczenia! Zniesiono tortury dla oskarżonych, kie 
dyż zniesio się je i dla świądków? 


DRUGI TRYBUNAŁ, 

Proces Sinołrodego jest sprawą prasową. Pran 
puściła go w świat; przez prasę mógł „handlarz 
mebli" dosięgać swych oiiar drogą drobnych os 
głoszeń, Dzięki prasie proces ten toczy się przed: 
publicznością codzień liczniejszą, codzień bardziej 
roznamiętnioną, codzień bardziej paryską... 

Prasa zajmuje tu prawie połowę sali, Przy mar 
łych pulpitach redaktorzy gryzmolą swe notatki, 
nie podnosząc oczu zapisują setki kariek, 

Gdv dziennikarz zapełnił już pięć, sześć kartek 
wkłada je szybko do koperty i wymachuje nią w 
powictrzu. Mładla dziewczyna z krótko przycię: 
temi włosami. żywa i obrotna, w lot chwyta te kos 
perty, ahy zanieść je do sąsiedniej sali, gdzi» 
dwanaście budek telefonicznych czeka na ostainie 
cdpowiedzi Sinobrcdego, Posłańcy specyalni roz: 
wożą „biuletyny“ natychmiast do redakcyj pisin. 
I tak słowo wypowicdziane w Wersalu w kiika 
minut później przemawia już z łamów dzien: 
ników. 

Tu piszą się dzieje tego osobliwego procesu. Stąd 
bierze swe źródło rzeka literatury romantycznej, 
barwnej, ironicznej, gryzącossceptycznej i tzawoslis 
rycznej, której fale zaleją jutro chciwezo sensavyi 
czytelnika. Tu pracuje stu nadprogramowych oz 
skarżycieli, stu obrońców, których prawo nie prz- 
widziało, których wpływ jednak na rozprawy, na 
sędziów, na świaćków, na Samego nawt oakarżo: 
nego może stać się niekiedy niebywale potężny! 

Tu obraduje cichy, nieświadomv a groźny, bez 
czerwonych sukien i bez gronostajów straszny: try 
bunał opinii, który nigdy nie uznaje swych omy: 
łek, którego wyroki jednak mają czasa ni więcej 
siły i mocy niż najbardziej ugruntowana i "maty: 
wowane wyroki sądu!.., ZoeL 


Reklama dów.gią handlu) 


dla „pięknych 
ubożuchnych 


KI"EMATOGRAF. 


- o e 
O pietro wyżej.. 

Byłem mlodym koncypientem w biurze adwo- 
kata Pozwalskiego, Szef mój wyjecha:. objałem 
więc reprezentacyę kancelacyi, 

Pewnego dn.a wchodzi do biura jakaś poważ- 
na, leczwa jejmość, 

— Dzień dcizry! — wysapała ta żywa lokomo- 
tywa sadowiąc się z rozmachem w fotelu. 

— Dzień dobry! Co pani powie? 

— Kiepskia mam zdrowie. proszę pana, gnie- 
cie mnie w doiku, a co zjem, to proszę pana 
zaraz.. 

— No, no! — uspakajam babę — może tak źle 
nie będzie! Zdrowie się poprawil.. Ale wracaj- 
mov do rzeczy! 

Niewiasta spojrzala na mmie 
zdziwieniem, 

— Właśnie, właśnie! — Zdaje mi się, żem 
się zazieb.ła, 

— Tim! — to przykra rzecz — mruknąłem 
niecierpliwie, — Trzeba nosić prawdopodovnie 
trykct j-gerowski, 

— Nosżę, a jakże, noszę! — upewnia baba żar- 
liwie, — Zobaczy pan duktor za chwiię, 

Teraz ja się zdum.alem. 

— Za chwilę, jowiada pani? 

— Nawet zaraz, jeżeli pan rozkażel., 

— Dziękuję -- zawołaiem spiesznie — to ma 
czas, może ksedyindziej!., Ale przystępujmy do 
rzeczy, 

— Dobrze! — mówi korpulentna jejmość — 
pan pozwoli. że zamknę drzwi na klucz, 

Co rzekła — to wykonała, 
|-— Czy mam s.ę rozebrać? — pyta spuszcza- 
ięc oczy. 

— A proszę bardzo!., pani daruje, żę zapom- 
niałem, 

I sam pomagam babi: zdjąć żakiet, 

— Strasznie tu gorąco u pana! — oświadcza 
klientka i zaczyna ku memu przerażeniu roz- 


z niejakiem 


piuać stanik, 

— Na Boga! co pani robi? — krzyknąłem 
zrozpaczony, — Czyżby tu naprawdę było tak 
geręco? - 


— Okropn'e! aż mnie silniej w dołku ściska! 
I przy tych słowach poiożyła się na kanapie. 
Oburzyło mnie to. 

— Albo natychmiast się pani ubierze —. 
krzyknąłem w pasyi — i będzie się ratfpiprzy. 
ka TE. zachowywała, albo ja wyjdę z po- 
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— A jakżeż mnie pan zbada w ubraniu? s 
rzecze z wyrzutem niewiasta, 

— Ja? ja mam panią badać? 

— A od czegóż pan jesteś?! — krzyknie zry- 
wając się na równe nogi z kanapy. 

AE ,0d udzislania porad, tym, którzy potrze- 

— Atkto panu powiedział, że ja nie potrze- 
buję? Pocóż tu wreszcie przyszłam? 

— Proszę się ubierać! — ryknąłem z wście- 
kłością, 

— No! — rzekła baba z urszą — z podobnem 
postępowaniem pierwszy raz Się spotykam u 
lekarza! 

— Jakiego lekarza? 

— No, przecież pan jesteś lekarzem, Jest ta- 
M na pańsk.ch drzwiach: „Doktór Poz. 
welski*, 


a | Yt. Mała po- 
myłka!... O piętro wyżej, tam mieszką lekarz! 


Kruk, 
PER WENST WR T -. 77! 


Nadesłane, 
KLISZE DRUKARSKIE 


i wszelkie roboty w zakres sztuki graficznej (fo- 
tochemii, cynkografii, negrografii etc.) wchodzące 
„wykonują 
Zakłady graficzne S. A. Ryngraf 
w Krakowie, ul. Krupnicza L. 26 — Telefon 1102. 


Pierwszorządre wykonanie! Konkurencyjne ceny! 
Ofertyna żądanie odwrotnie. 5866 


Wynajmę 
pokój umeblowany frontowy 


z całem utrzymaniem dla 1 lub 2 panienek. 
Zgłoszenia pod Z. L. do Administracyi „Gońca, 


OKAZYA! | 


| Newy sarnitur klubowy 


dwa fotele, kanapa i stół 
MKD. 230.609 5939 


poleca 
Magazyn mebii M. PLESZOWSKI 
Kraków, ul. Szewska 4, Teief. 1351. 
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Numer 322 


„BONIEK KRATOWSYTU 


Sir, 5. 


Zaraz potrzebna na wieś 


służąca 
znająca domowe i wiejskie gospodarstwo. 


Zgłoszenia do Redakcyi „Gońca“ w i godz. 5—7 
ZAKOPANE 
(ŻYWCZAŃSKIE) 


Pensyonat Dzidka Ludmili Kiernikowej 


otwarty z dniem 20 listopada 1921 
poleca na cały sezon poko,e z calem utrzymaniem. 


Piece kaflowe, wikt wykwintny, ceny przystępne. 
Pościej z powodu nyg eny pożądana. 


Czasy i porcye. 


„Przeżywamy wielkie czasy“ = 
Mówił Paweł do Macieja, 
Siedząc z druhem przy kolacyj 
u kawiarza-dobrodzieja, 


Maciej zaś, materyalisia, 

(tie jest mu to na pochwałę) 

na swój talerz patrząc, rzecze: 
„czasy — wielkie; porcya — małe" 


Chwila bieżąca. 


Kalendarzyk: 
Katarzyny 
Wscbód słońca: 8'29 
Zachód słońca: 5'06 
Długość dnia: 8'46 


TEATR IM, J. SŁOWACKIEGO. 
Piatek: „Oiciec”, 
Sobota: „Oiciec”, 
Niedziela popol.: „Baiki“, 
Wieczór: „Dzieje Eaionu", 
teAln M. vi «mA I OPERETKA 
"Fiątek: „Noc w Wanecyj* 
Sobota: Roža Stambulu“, 
Niedzila pop.: Koncert orkiestry Namysłowskiego. 
Wieczór: „iióża Siumbuiu", 
Urmila w4 w OWoOśCI 
Piątek: „Niech mnie dyabli wezma“. 
Sobota: „Wróg kobiet". are . a 
Niedziela topol: „Niech mnie dvabli wezn%y". 
jeczór: „Wróg kobiet". r 
WYKLADY ZWIĄZKU LITERATÓW W BOMU 
ARTYSTÓW (PLAC ŚW. DUCHA). 


Piątek, dr A. Klesk: „Tyarz człowieka". a 
Nieuziela. prof. dr J. Flach: „Przyszłość Polski“, 


Preniesienie Krakowa do pierwszej kiasy płat 


nelegacya „Związku zrzeszeń pruwowników [uz 
blicznych*, w której skład wchodzili pp. dr Kraz 
jewski, Kolinck i dr Markiewicz, udała się do 
Warszawy i w poniedziałek wraz z  delegazyą 
lwowską j warszawską  przedetawiła ministrowi 
skarbu p. Michalskiemu trudne położenie małtery: 
alne pracowników publieznych. 

Pan minister skarbu, uwzględniając npodniesios 
ne motywy, zgodził się na przesunięcie szeregu misji 
stowości do wyższej klasy płac, 

Kraków 1 Lwów zostały przeniesione do płzrwa 
szej klasy płac z ważnością od 1 października br. 
Wypłata różnicy nastąpi w najbliższym czasie, 
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05-igfni judiengz Akademii Handlowej. 


(t) W sobotę dnia 26 bm. odhędzie się uroczys 
stość 25 letniego jubileuszu Akademii haill wej 
w Krakowie. Z okazyi tej warto przypomnieć kilka 
dat z historyi tego zakładu, 

Po czternastolelniem istnieniu niższej szkoły 
handlowej w Krakowie zdecydował się zarząd les 
Boż zakładu w roku 1896 na otwarcie wyższej 
Szkoły haudlowcj. Pierwszym dyrektoran tej szko- 
ły był śp. Franciszek Kroebl, Szkoła mieściła się 
w budynku obecuego archiwum miejskisgo przy 
ulicy Siennej. Uczniów zapisało się 25 tak, że ras 
zem ze szkołą niższą, czyli uzupełniającą handiz 
wą było ich razem 105, > 
, Młodzież uczyła się w niskich i malych pokos 
ikach aż do roku 1906, W międzyczasie postanowiła 
gmina Krakowa ufundować osobny budynek. Dzię- 
ki poparciu rady miasta i zabiegom śp. prez, dra 

ea, oraz pomo:y Izby handlowej, zbudowano 


(stm.) 


wspaniały gmach przy ulicy Straszewskiego, gdzie ; 


też od roku 1906 rozpoczęła młodzież studya, Mieje 
sce dotychczasowego dyrektora śp. dra Ernesta 
Bandrowskiego objął dzisiejszy dyrektor dr Kan: 
nenberg, 

„Podczas, kiedy w latach 1896—1906 liczba Ucze 
niów nie przekraczała cyfry 160 — już w roku 
1607 podskoczyła odrazu na 25. 


Frekwencya wzrastała z roku na rok i doszła , 


w roku 1914 do 800 uczniów. 


"".- 


W tymże roku otwarto jednoroczny kurs dla 
absolwentok szkół średnich oraz dwuklazowa szko- 
ły męską i żeńską, a wreszcie różne kursa wies 
czorne dla dorosłych kupców, Księgarzy, JAUCZYs 
cieli. szkół uzupełniających itp, 

Uzyskawszy jeszcze w roku 1901 prawo publi: 
czności, otrzymała wyższa szkoła handlowa w r. 
1908 tytuł Akademii handlowej, W miarę rozwoju 
zwiększało się grono profesorów. Po dlugich sta- 
raniach upaństwowiło ministerstwo nauczycieli tes 
go zakładu, "' y 

Wybuch wojny spowodował wyrzucenie Akades 
mii z własnego bućvnku; Przez pięć lat tułała się ; 
Akademia po różnych prywatnie wynajętych lokas 


łach. 
W roku 1915 frekwencya spadła z 800 na 200 


Akcyakarna przeciw 


Wszystko się już poiroszę w Polsce i w Kra- ! 
kowie zmieniło. nie zmieniły się tylko — ceny 
w restauracyach, Mamy obniżkę cen mięsa, 
tłuszczów, mąki, pieczywa, ziemniaków, nawet 
jaja już po 9 marek zamiast po 35 — ale ceny | 
potraw i napojów w naszych jadłodainiach po- | 
zostały tesame Panowie restauratorzy wielko- | 
dusznie tylko „nie podnieśli” cen ma mięsiąc 
bieżący. Lzy” nie jest to już wiekopomna zaslu- 
ga tych niesłychanych dobroczyńców ludzkości? 

Czas jest najwyższy, aby odpowiednie czynni- , 
ki przystąpiły do rewizyji cenników restaura- 


| żenia większych kar, 


—a 


uczniów., ale już w roku 1913 wpisało się 1012 


| wezniów, Dopiero w roku 1910 wróciła Akademia 


do swego wlasnego gniazda, rozpoczynając kursa 
dla oficerów i inwalidów wojennych. Grono pro- 
fesorskie składa się obecnie z 40 osób, 

Zakład posiada bardzo bogate zbiory towaro: 
znawcze oraz gabinety: geograficzny, fizyczny. 
przyrodniczy tudzież pracownie chemiczaą i tow: 
roznawczą, 

—000— 


NABOŻEŃSTWO ZAŁOBNE, Z okazvi jubileuszu 
zóeletniego istnienia Aakademeii handlowei  odbe» 
dzie sie w piatek 25 bm. o zodsinie nół do 10 
rano nabożeństwo żałobne za dusze założycieli 
ps id profesorów. uczniów i uczenie tegoż 
zakładu, ” 


restauratorom? 


cyjnych i kawiarnianych, Na inicyatywę sa- 
mych restauratorów w tym kierunku magistrat 
nie ma co czekać. Inicyatywę ujął też w swe 
ręce podobno urząd walki z lichwą, który miał 
wystąpić przeciwko kierownikom kilku najbar- 
dziej „zaawansowanych* w zdzierstwie zak'a- 
dów resiauracvjnych. Mówią nawet o żamierzo. 
nych aresztowaniach, a w każdym razie o nało- 
Być może, że akcya ta 
przyniesie nam pewne potanienie potraw i na 
pojów w restauracyach, które same tylko chcą 
się uchylić od miùki cen, 


| Wykrycie gniazda bandytów w Skawinie, 


W kryjówce bandytów znaleziono olbrzymiej wartości biżuterye, karabiny, 
granaty ręczne i rewclwery. 


(t) Od dłuższego juź czasu dokonywano w Kras 
kowie nadzwyczaj śmiałych i ryzykownych napas 
dów oraz wlamań, przyczem sprawcy zostawali 
przeważnie przez npolicyę niewyśledzeni, i 

Jednakże w ciągu ostatnich kilku tygodni stwier 
dzono, że napadów dokonywują bandy:i nie przes 
bywający stale w Krakowie, ale w okolicy, wos 
bec czego nakazano posterunkom stojącym po 0: 
kolicznych wsiach pilne baczenie. 

Onegdaj dopiero udało się tutejszym władzom 
wykryć siedzibę całej szajki bandytów w Skawi. 
nie, Bandyci owi bardzo często przedsłębrali wiel: 
kie wyprawy do Krakowa i tu przy pośrzdaictwie 
różnych zauianych osobników dokonywali wiels 
kich kradzioży. Szajka owa gnieździła się w je: 
dnym z domów położonych w śródmieściu 
w Skawinie i liczyła przeszło 15 Członków, z 
których trzech zdolano aresztować w osobach Stus 
nisława Piztrasiaka, Pawła Lipieńskiego i Józefa 
Krawarza. Byli oni głównymi przywódca ni cas 
łej bandy t mie:zkali wraz z swoimi kochankami 
razem w jednym domu, gdzie ich też ujęto. 

Bandyci utrzymywali stosnnki ze  Slnżącewi | 
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z bogatych domów w Krakowie i przy ich pomocy: 
po uzyskaniu dokiadnych informatyj o miejscu 
przechowania pieniędzy i biżuteryj, urządzali nas 
padv. Kradzione zaś rzeczy sprzedawali za pos 
średnistwem swoich specyalnych komiwojażerów, 
którzy stalo objeżdżali prowincyonaine miast3cze 
ka i tam pozbywali kradzione rzeczy. 

Jak stwierdzić dotąd zdołano, kilku z niok 
brało udział w napadzie na kupca amerykańs 
skiego Siłbigera w Podgórzu, 

Podczas przeprowadzonej w kryjówae bandy: 
tów rewizyi znaleziono eały arsenał bojowy, 
składający się z kilknnasin granatów ręcznych, 
kilku karabinów i Sporaj ilości amunlicył wSze: 
łakiego gatnnku, oraz bardzo wielką iiość biżus 


teryj wartości kilka milionów marek, 

Przy przywódcy Lipicńskim znaleziono  rowol: 
wer „Para-bellum“, 

Cała ta szajka pozostałaby zdaje się nadal 


przez policyę niewyśledzoną, gdyby nie to, że jes 
den z opryszków z powodu uwiedzenia mu przez 
towarzysza kochanki, postanowił całą szajkę 
zdradzić policyi, co toż 4 uczynił, 

p 


Skandalicma gasnodarka w koszarach ciezyńscich. 


Na posiedzeniu Komisyi administracyjnej w 
Cieszynie komisarz miasta dr Duda między in- 
nmi przedstawił skandaliczny Obraz gospodar- 
ki państwowej w koszarach cieszyńskich, Ko- 
Szary te aż do przewrotu w listopadzie 1918 r. 
były zajęte przez wojska austryackie, po prze- 
wrocie do stycznia 1919 r. przez wojska polskie, 
następnie przez pewien czas podczas najazdu 
czeskiego przez czeskich legionarzy, wreszcie 
pod koniec lutego 1919 r. znowu przez wojska 
polskie. Wskutek tych częstych zmian koszary 
te zostały zniszczone i zdewastowane do tego 
stopnia, że okazał się konieczny natychm.asto- 
wy gruntowny remotti, 

Gmina, której koszary 8 własnością, zwróciła 
się z roczątkiem 1919 r. do władz wojskowych 
z żądaniem odnowiemla koszar. Żądani3 jej 
miało zostać uwzgłędn:one. Sprawa remoniu 
koszar okazała się jednak wnet bezprzedmioto- 
wą z powodu zajęcia koszar przez władze i woj- 
so'a francuskie i wioskie, Półroczny pobyt wojsk 
tych w koszarach cieszyńskich dokonał reszty 
zniszczenia, 

„Dziś nikt się nie troszcty o powstrzymanie 
ruiny koszar, które z dnia ną dzień coraz bar- 
dziej niszczeją. skarb państwa codziennie ponosi 
milionowe straty. Ostatnie oględziny koszar 
przez komisyę gminną wykazały nieslychane 
spustoszenie. Skonstatowano nawet krak rynien 
deszczowych 1 gromochrcnów, które zostały | 


skradzione! 

Zmiszczenie koszar ozmaczą stratę ogromnego 
majątku. Koszary posiadają 21 budynków, roz- 
ni,eszczonych na parceli wielkości 120.000 m. kw. 
a mogących dać pomieszczenie 4000 do 4500 lu- 
dz om, Za cały t.n ogromny kompleks budyn- 
ków wojskowość placi gminie 56.000 mik. czyn- 
szu (wedlug dawnych norm austryackich), Nie 
dość jednak na tem. Zawząd wojskowy zalega 
w kasie miejskiej z zapłatą kwoty 3,270.03%0 mk. 
za prąd elektryczny i gaz (kto tu ponosi odpo- 
wiedziałność ża taką rozuzutność?!!1) i gmina 
musiala’ się zwrócić na drogę sądową, aby su- 
mę tę wydostać! 

Dr Duda interweniował osobiście w sprawie 
remontu koszar w M, S. Wojsk. w kancelaryi 
cywilnej Naczelnika państwa, w M, S. Wewn. 
i w Głównym Urzędzie likwidacyjnym. Wpra- 
wdzię wszędzie przyjęty został bardzo przychyl- 
nie, upłynę y jednak od tego czasu tygodnie, a 
skutków żadnych nie widać, 

Tak przedstawią się sprawą ogromnych strat 
gminy cieszyńskiej į skarbu polskiego, Sprawą 
tą powinny się zająć sfery miarodajne, t. j. Ko- 
misya rządowa, pierwsza į bezpośrednia opie- 
kunka miasta, a nasi posiowie muszą też ją ru- 
szyć jak najprędzej, pdyż po kilku jeszcze mie- 
siacach koszary mogą zniszczeć tak, ża naprawa 
ich będzie bezcelową, 


- Nowy skandal teatralny w Wiedniu. 


Wiedeń ma znowu do zanotowania skandal 
tea ralny. Rzecz idzie, — jak się łatwo domy” | 


sprawa jest tem bandziej sensacyjna, że wchoe 
dzą w gt nazwisko pisarza tek znanego, jak 


śleć, — o „rnieprzyzwoitą* sztukę, Tym razem Í Wedekind. W wiedeńskich „Kammerspiele* wy 


Str. 6. 


o s IK 


„GONIEC KRAROWSKI* 


sławić miano riegraną jeszcze nigdy sztukę Skazani wnieśli apelacyę, która była onegdaj 


Wedekinda p. t. „Widmo słoneczne". Role roz: 
pisano 1 wykonawcy przybyli na pierwszą pró- 
bę. Jednakowoż wszystkie akiorki z kolei odrzu 
cały przeznaczone im role, motywując, że sztu: 
ka wymaga wypowiedzenia tylu  jednoznacze 
nych a niezwykle drastycziych rzeczy, że prze: 
chodz to wszys.ko, co dotychczas w ramach 
teatru było możliwem. Deklaracye artystek by: 
ły tak poważne i stanowcze, że reżyser odwołał 
próbę i postanowił na razie nie czynić dalszych 
przygotowań do wystawienia tej sztuki. 

Akcya „Widma słonecznego” rozgrywała się 
w parku „wesołego domu“, gdzie przedstawia 
się gościom lokatorki tego domu i omawia się 
bez żenady j bez osłonek stosunki i zwyczaje 


lokalu. 
—0 (YO ——— 

Z TEATRU J. SŁOWACKIEGO. Dzisiaj .Ojcice" 
Strindberga z p. Adwentowiszem i jego świetną 
partnerka o. I. Źmijewzką. Dzisiejsz» przedsta wie: 
nie zakupił w calości Związek urzędników „Nuza* 
wobec czego „Cjciec' Strindberga powtórzony be: 
dzie jutro w sobote i w poniedziałek 23 dla tych, 
kiórzv wskutek wykupienia wszystkich biletów na 
dotychczasowe przedstawienia nie mogli poznać 
tak znakomitej sztuki, W niedzielę popol, „Bdje 
ki“ Bałuckiego. wieczorem niezawodne „Dzieje saz 
lonu“ Wroczyrskiego, 

MIEJSKI TEATR OPERA I OPERETKA, Dziś 
w piatek 25 bm. przepiekna over:tka J. Straussa 
„Noc w Wencyi*. która skutkien  konz.rtowej 
gry artystów, zachwyt wywołujących ewolucyj Vae 
łotowvch i tańców, oraz nad wyraz starannej res 
żyseryi, ściąga co wiecór tłumy publiczności. Ju: 
tro w sobotę wieczór „Róża Stambułu“ operągka 
Falla. W wznowionej operetee wezma udział: vaz 


ły zespół operetkowv oraz pp. Godlewska i Sla- 
zak. którzy wystąpią Rościqnie w sobotę i mies 
dziele wieczór. 

Z TEATRU „NOWOSCI“ W poniedziałek 28 
bm. odbędzie się premiera Sensacyinei * polskiej 
operetki Wlasta .Cyrkówka'. do którzj przəśliz 
czną muzykę skomponował Piotrows«i. Opereta 
ta pclra humoru i komicznych syvtuacyj, będzie 


wykonana przevażnie przez artvstów reprəzentuz 
iacych komizm., Główne role odtworzą p. Ka.nińska, 
Walewska .Woliński, E. Pilarski. A. Kaczorowski 
i inni, Wspaniała oprawa sceniczna tak dekorar 
cyina iak i kostyumowa oraz piekny wielki bas 
let. zapewnią onuretce tej długotrwałe pO vodze» 
nie, Na premierze będzie obecny kompozytor A. 
Piotrowski, W sobote i w niedziele wi:czór wznos 
wienie zaakomitei operetki Eyvsłera „Wróg kobiet" 

Z TEATRU „BAGATELA Dziś i jutro „Płos 
mień* sztuka w trzech aktach H. Muellera z po. 
Wernicz i Wezierko. W niedziłę popoł. po ces 
nach do połowy zniżonvch .Kobiuta. która zas 
bila“. Premiera swojskiej farsy „Nasi nad Bałty: 
kiem“ Zofii Senkowskiej w poniedziałek. 

WYBÓR DZIEKANA WYDZIAŁU HUTNICZE: 
GO W AKADEMII GÓRNICZEJ. Kollegium profes 
sorów Akademii Górniczej wybrało na posiedze» 
niu w dniu 18 listopada br. p. Inż, Rodziewicza 
Bielwicza Antoniego. profesora budowy maszyn 
hutniczych. dziekanem Wydziału hutniczego, 

". Goetel, sekretarz Akad. Górn. 

(t) MILIONOWA KRADZIEŻ. Przed dwoma 
driami wieczorem około godziny 6 włamati się 
niewvśledzeni dotychczas sprawcy do mieszkania 
p. Maryi Zielińskiej przy ul. Felicyauek 4 i skradli 

lizne i biżuterve wartości "miliona mar:k. 
bio Ene A SAMOBÓJSTWA W APTEGE. Jak nas 
bliżej informuia. wypadek otrucia o którym 
wczoraj pisaliśmy nie zaszedł wcale w aptece pod 
„Słońcem“ lecz gdzieindziei, Faktem tylko jest. że 
do apteki pod „Słońcem*, gdzie właśnie był dy: 
żur nocny, przybył jakis pan bedący w towarzys 
stwie nicznanej kobiety i zażadał odtrutki przez 
ciwko morfinie. kiórej przed chwila miała zażyć 
owa pani, Apiekarz nie chcac tego zrobić na Swo» 
ją odpowiedzialność, polecił ingżczyźnie p ZWTÓCE= 
nie sie do lekarza, nailepiei na pogotowie ratune 
kowe, Ów pan telefonem z apteki zawezwał poz 
gotowie. które rzeczy wiście przyhyło i z apteki 
odwiozło „samobóiczynie” do szpitala., 

ZMARLI, Śp. Felicya z Truskolaskich Romero: 
wa, wdowa po śp. Hieronimie Romenze, właś zie 
cielu dóbr Markowce. zmamła tamże w sędziwvm 
wieku $7 lat. życia. Zmarła matrona oticzaaa była 


powszechna czcia i szacunkiem dla  niepoSpoli: 
tych zaləæ serca i charakteru. 

NOTATKI LITExAC IE. 

Józef Lasoń: „Szatan wojny“  Warszawa—Kra: 


ków. Nakładem. księgarni Czerneckiego. 4 
Autcaj Czołoniewski: „Dyalog o Polsce i o 
niałych narodach”, Kraków 1920. 


ei gy, 
T;ucicielska para miłosna. 


Gustaw Tretin i 18-1tnia Ida Piekarz stanęli 
pozad sądem w Łomży jako oskarżeni o otrucie 
ytrychniną . Wiktoryj Malinowskiej, kochanki 
Tretina. 

Oskarżeni tłomaczyli się, iż Malinowska po- 
sm ła samobójstwo. Wobec jednak zeznań 
swiadków, stwierdzających, iż zmarła miała w 
chwili znalezienia jej związane ręce, a więc nie 
mogla sama wlać sobie trucizny do ust — sgd 
sikazal Tretina na 15 lat więziemia, a Idę Pieka- 
rzównę na 4 lata więzienia. 

Oskarżeni, którzy w tym czasie byli przy 
zmarłej, świadomie wspólnie działali, Pobudka 
dla Tretina była chęć uwolnienia się z jedmej 
strony cd kochanki (która chciała zostać żoną), 
z drugiej zaś —. uwolnienie Się od osoby, która 
za wiele wiedziała o przeszłości Tretina, 
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| siaj zeuranie przedstawicieli .utejszego 


Numer 322 


ostać sio nie może jako oparty na zbyt słabych 


rozpatrywana przed sąd?m w Warszawie, Sąd  przesiankach. 


apelacyjny uznał, iż wyrok Sądu Okręgowego | 


Krwawy napad ral 


p PRLEZETTISRCH 


unkowy 


>. 
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©» 


na dom bankowy w krakowie. 


Wczoraj wieczorem około godziny 9'30, | z których dwie zabite, dwie zaś ciężko ran- 


nieznani dotąd sprawcy dokonali krwawe- 
go napadu na dom bankowy „Hermes“ przy 
ulicy Dietlowskiej 1. 62. 


ne. Policya wszczęła energiczne kroki, w ce- 
lu wykrycia zbrodniarzy. i 
Bliższe szczegóły z powodu spóźnionej po 


Ofiarą krwawego napadu padło 4 osoby, | ry podamy w jutrzejszym numerze. 


Ruch giełdowy. 


Giełda krakowska z 22 listopada 


wałuta markowa 
MULBELLNU Czer, przecazy  wałary 


Waluty I dewizy. Kuuno | 5 orzedaz nugne__|_Sprzedai Tanszktya | 


Dolary St. Zied, || 3300— | 3700*— ||4300' — | 3700— 
Franki trane..|| 220:— |. 250— 

si szwaje —— —— 
Funty szterlin.| "= = 


Marki niemiec. 12— 14— 12:50 1450) 13: 
Korony austr. —52| —62]| —'52| —62) 05 
„ Czesko-m.| 33—| 38—|| 35—|  40-— [38,37 76| 


Akcye bankowe. Tranzakcya 


Bank Przemysł. |—IV em. 


Bank Hipoteczny .....|| 950— | 1000— 


Bank Małopolski. . . . .. | 600— | 700—| 650—640 
Ziemski Bank Kredyt .. | 550—| 650— 
Powszechny Bank Kredyt, | 350— | 400— 

Bank Z. dlaKresów,Łańcut | 600=— | 700— 

Akcyg tow. handi. i przem. 

P.T.H., 1—iV em. ..... 775:— | 875—| 800—825 
„Elibor*—Ł.J. Borkowski* ——| —— 

„lmpeX*. sanesa eoe. | 275*— | 325— 

„Polski Głob** . . . a.a e || 1000— | 1200— 

C. Hariwig, Poznań. .., —— | —— 

Zegluga Polska . ... .. | 375—| 425— 
Zieleniewskii—[Il em. „ex“ |5600:— | 59u0:— | 5900—5700 
H. Cegielski, Poznań . . . ||2500— | 2800— | 2625—26u0 
Warsz. Parowozy I—ilem. || 1200— | 1400' 

„Lemiesz”. . « .« « « « « a s ||80U0-— | 10.000— 

„frzebinia" I—IV em, <» ||3200'— | 3400— 

„Pocisk” . . . . «2222 2. || 900— | 1UU0'— 

Automotor assos.. . || 1000 — | 1200:— 
Portland-Cem. Szczakowa —"— | m—— 

Górka „««2«««««4.1.., | 7300'— | 8200— 

Sierszn soesoenan o n. |7000 — | 7500— 

Tepege s nesa osie 2. „ |J5800— | 6200— 

Polską Nafta o... « « „ „ || 1700— | 1900'— 1800:— 
Eleutn, Siersza 1—I em. || 1200 — | 1400— 

Oikos „*. du« focie ay 3500'— |4000 — 
PeZEt, aaru s onnage o- ema an|] 1090] 1200 — 

Tłuszcze Trzebinia .. .. || 4700— | 5100— 

„Krakus“ IV em.. a.. a || 2300*— | 2600— 

Porcelana Ćmielów .. . e | 18007 — | 4000— 

Fabr. cukru w Chodorowie || 3100'— | 3400— | 3250—3350 


TeiegramyY. 


Warszawa 24 bm. (PAT) Giełda warszawska. 
Papiery wartościowe. Listv zastawne 4 i pół proz 
centowe ziemskie za 100 marek trans. 9150. 92, 
źądano 9150, poszukiwano 92. za 100 rubli żądano 
272. poszukiwano 24, 5 proc. m. Warszawy trans. 
3x5, żadano 32/. poszukiwano 323 

Waluty: Dolary Stanów Zjednoczonych gotówka 
trans. 3625, 3700. 3035. sprzedaż 3675, kupio 330, 
Franki francuskie gotówka trans. 250 przedąż 230, 


kupno 252. czeki trans. 14990. 14150. 14330. Belgia 
czeki trans. 255. sprzedaż 25250, Nowy Jork czeki 
trans. 3705, 3075. 3725. Marki niemieckie czaki 


trans. 13'25. 1800, 1920. sprzedaż lu20 kupno 12:75. 
Gdańsk czeki trans, 1325. 1350, 1320 Koroiv aus 
stryackie czeki trans, 064. 0/62, sprzedaż 0'62. kus 
pno 060. Korony czeskie czeki trans. 3u50, 4050, 

Akcve warszawskie: Bank dvskoatowv w Warz 
szawie 2535 2550, Kredytowy Warszawski 2700, 2750, 
Bank zachodni 1150. Warsz. Tow. kopalń i zakł. 
Lutniczych 16000, lilpon. Rau. Le venstein 2350, 
23875 Rudzki 1700. 1775. 17590 Starachowice 
3850. 33840. Tow zakł. żyrard. 42000. Handel i że: 
gluga 1225. Borkowski 10:5. 1100. Bracia Jab'kows 
sey 1300. Warsz. fabrvka cukru 15007, Ostrowieckia 
zakłady 4430 4475. Polska nafta 1900. 1875 1835, 
Przemysł drzewny i handel 1375 1400 Elektr. 
okreg. w Pruszkowie 450. 

g rszawa 24 bm (PAT) Gielda zbożowo:town: 
rowe: pszenica 11/50 żvto 7400, 7500. otręby franco 


wagon Warszawa 5300 owiec franco Warszawa 
8300. otreby żvtnie 5300. 
Praga 24 b'n. (PAT) Kursa dewiz, Wasrzauwa 


237 i pół, 297 i pół, Marka polska 217 i pół. 
euł i pół, 

Eerlin 24 bm. (PAT) Kursa dewiz. Dolary 
28370. Belgia 1823. Franki francuskie 1930 włos 
skie 115375, Polskie 790 Czeskie 297 Austr. 
stemplow. 9'20 Szwaicarskie 53/94, r) 

Zurych 24 bm. (PAT) Końzowe kursa dewiz: 
Berlin 180 Holandva 18790 Paryż 8715. Medygłan 
21'65, Bruksela 3805 Kopenhaga 3825 Sztokholm 
2165. Chrvstvania 71450. Madryt 1275  Bu-nos 
Ayres 11150. Praga 550. Budapeszt 057, Zagrzeb 


1r5, Warszawa 016 Wiedeń 017, 
Podwyższenie akcyzy od zapałek 


Warszawa. (PAT). Rada ministrów na posiedze- 
niu 2ł bm. uchwaliła projekt rozporządzenia, pod- 
wyższający w dwójnasób podatek od zapałek i od 


zapalniczek. 
—000— 


Ustąpienie. gen. Zeligowskiego. 


Zebranie przedstawicieli ludności. — Posiedzen.a Xomisyi rzadzązej. — 
Pożegnalne przemówienie gen. Zeligowskiego. — Odpowi-dź Me,sztowicza. 


Wilno (PAT). Gezerał Żeligowski zwołał dzi: 
spałe: 
czeństwa, na którem zawiadomił ich o stanow: 
czem posłanowienin ustąpienia z zajmowanego 
stanowiska. Piuzedstaw.ciele wszystkich ugrua 
powań złożyli hołd generałowi Żeligowskiemu 
i wyrazili przekonanie, że mimo ustąpienia ges 
nerala Żeligowskiego łączność między nim a lu: 
dnością nie będzie nigdy zerwama. 

Wilno (ETE). Na posiedzeniu tymczasowej 
komisyi rządzącej w dniu 22 b, m. zabrał głos 
generał Żeligowski, dając krótki przebieg wys 
padków roku bieżącego, oraz wyniki prac tj m= 
czasowej komisyi rządzącej. Generał stwierdził 
postęp we wszystkich dziedzi ach życia publ: 
cznego. Poruszywszy kwestyę zapoczątkowanej 
reformy Spolecznej 1 rolnej, stwierdził, że peds 
stawą dotychczasowych dodatnich wyników 


| 


| 


prac Komisyi rządzącej jest tolerancyjna pĉlity: 
ka narodowoćciowa, Stan gospodarczy kraju 
podnos: się i powraca do równowagi. Konioceńią 
jest cdibudowa pasa pli.zyiron owego, Oraz zebez 
pieczenie zdemobilizowanych żoł.ierzy. Uwagę 
należy Okesnie Skupić nad doprowadzeniem do 
Skuiku zetrania Sig Sejmu wileńskiego, 

W odpowiedzi na mowę generala Żeligowskie 
go zaznaczył Mejsztowicz, że naród polski wys 
szedł z epoki prześladowań. Dzisiaj, kiedy wia 
dza przeszla do nk polskich, jest jedno prawo 
dla wszystkich i należy go strzedz, Zape'ncias 
my, — dodał w ktńcu swej przemowy Mejszłos 
wicz, — że wykSry Odkędą się kez żadtegj nas 
cisku zewnętrznego, Następnie podnićsł Mejszto 
wicz zasługi generała Żeligowskiego, k.ciego 
nazwał wykawicielem kraju. < 


Konferencya polsko-czeska w Warszawie 
w sprawie umowy finansowej. 


Warszawa (tel. M.). Dziś przybyła do Warszas 
wy dełegacya rządu czesko:słowackiego w spra: 
wie podpisania Srecyalaych umów finansowych 
oraz dla uregulowania sprawy depozytów, 20b0= 
wiązań przedwojennych, podwójnych podaticów 


ckiej stoi szef sekcyi dr. Vlassak. Na dworu 
głównym powitali delegacyę przedstawiciele mi 
nisterstwa Spraw zagranicznych. Na czele dej:= 
gacyi polskiej, która kcnfcrować będzie z delce 
gacyą czeskoszłowacką, stanie djrexior dzpar: 


fi ubezpieczeń, Na czele delegacyi czeskossłowa: , tameutu ministerstwa skarbu, Bieberfeli, 


3800, . 


LUDWIK STASIAK, 


lam, gdzie dziś Berlin. | 


Powieść z dziejów wymordowanych 
narodów. ` 63 


Idzie cesarz na Rzym, stanąć w obronie Stoli- 
cy świętej, w obronie prawowitego następcy św. 
FPioira. Jedzie mśc.ć się za znieważenie świętego 
urzędu. nowym blaskiem okryć pohahbiong po- 
trójną koronę, 

Drugim równie ważnym celem wyprawy było 
wywalczenie i ustalenie praw, jakie sobie rościła 
cesarzową do poiudniowych W.och, Zabralo je i 
wydarło Bizancyum, panował w dziedzictwie 
Teofanii cesarz Bazyli. Dla zdobycia kraju i 
dziedzictwa ukochanej cesarzowej, rycerstwo 
niem.eckie za Alpy wraz z swym monarchą 
zdąża, 4 


LJ LJ $ 


W braniborskie dworzyszcze jedzie z długiej, 
dalekisj drogi Wilhelm. K.łka miesięcy go tu na 
bólnocy nie bylo, kilka m.esięcy nie widział bra- 
niborskiego grodna, rue widział perły, skarbu i 
klejnotu, jaki braniborski dwór zdobi.. Adelajdy. 

ozkay cesarza z Branitoru nad Ren go po- 
wołał. z rozkazu cesarza dziś napowrót do Bra- 
miboru jedzie, 
, Jedzie zwiastować wojnę. wyprawe do Włoch, 
jedz.e zwołać rycerstwo. aby pod rozkazami Die- 
tricha i Bernarda, pod chorągwią ich, wrócić 
do cesarza i z nim iść za Alpy. 

Rycerski strój dziś Wilhelma zdobi. wojenny 
rynsztunek. Szaty razia zamimił na luskową 
zibroice. nie lutnie. lecz tuk ma przez ramiona 
przewieszony, przy boku w grube rzeniien.e Spo- 
wity stalowy miecz, 

Z radością do Braniboru leci, zdała okiem na 
mwdidnckrępu jego wieży szuka; żamajaczyla 
wśród lasów stara warownia, rozradowały się 
oczy mlodego rycerza, Wilhelm rozpo:maje Czę- 
stokoły i baszty. rozpoznaje okna. w których | 
rhieszka pani jego serca. pani jego pieśni, nad 
pieśń ukochana Ad:lajda.. Ona jedria wie o o- 
ogronimem uczuciu, jakie w sercu jego goreje, 
ona, ta. której pieśni serdecznie śpiewał, u któ- 
rej ok.en tyle ksieżycowych spędził wieczorów, 
razem ze Słowikiem hymn miłości nucąc... 

Ona dotąd dla niego, jak lód zimna, jak posąg 
Kamienny bezlitosna... 

SĄ Na widok zamku spiął konia ostrogami, aby 
zalecieć predzej. aby ia widzieć, aby zaśpiewać 
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| WOLNE POSRDY | żomsty, znający się na 


elektryczności szuka stałej 
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konxurs na 1 woŹuego i| Zgjyszenia: Kiosik Franciszek 
2 laborantów. Zgłaszać się w | Bobrek pol. Cieszyn. 5857 
Sekretaryacie Anademii, ulj ——— p D EŃ 
Loretańsua 18, ze świadec- łoda inteligentna panna ze 
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piosenki słyszane i wyuczone na dworze cesarza, 
Może teraz piosenka jei serce rozgrzeje, 
może nuta lutni. dziewosłębem  mi.os- 
nym w jej serce się wkradnie, iskierka, która 
wielki ogień miłości roznieci, Jedzie z wielkiego 
świata, cesarskieco dworu. Nowy polor tam zdo- 
był. nowe wieści. nowe światła nies e z cesar- 
skiego dworzyszcza, która gwiazdą kułtury na 
horyzoncie Niemiec płonie. 

Dopadł zaniku. 

~- Czy jest margraf? — zapytał Thiethmara. 

— Niemasz nikogo JEJ 

— Wyjechali? 

— Książę Bernarq z rycerstwem na ryby do 
Jezierza się udał, i : 

— Co mówisz? Rybołówstweni się trudnią? 
Roboia to dla, chłopów. 

— Nie, nie, To wspaniała rycerska zabawa, _ 

— Rybołówstwo? 

— Książę Bernard najpiękniejszą rozrywkę z 
wieśniaczej pracy wymyśleć umiał, i 

— W jaki sposób? 

— Wiussz, że na jeziersk'ch stawach ogromne 
szczupaki się roia. Gdy ryba iak struna wyciąg- 
nięta na wodzie Stoi, Bernard celnym rzutem 
strzały na wylot ją przeszywa. Znasz jego oko... 

— Wiem, wiem, Raz na dziesięć razy chybi. 

<- Na sto, nie na dziesięć. 

— Czy rychio powrócą? 

" — Pod wieczór będą w demu. Odpocznij tym- 
czasem. Pyłem pokryty jesteś, .pianą. okryty 
twój kom, 

— Dziesięć mil dziś przebiegłem. całą noc do 
Branitboru iadąc. 

— Ważne wieści z dworu cesarskiego niesiesz? 

— Wieści o wojnie, 

— Wojna! I 

— Jedziem do Włoch, 


— Wiadomem nam było, że cesarz gotuje się 
na tę wyprawe, wszak margraf puiki do_orowe- 
go rycerstwa zaciągnął, na słowiańsk.ch nawet 
książętach pos tki wymógł. 

— Tysiąc jeźdźców dostarczą Hawelanie, | 

— Nikt jednak nie sędził, że wyprawa zacznie 
się już teraz, pod iesich,.. Z 

— Taka wola cesarza, 

— Przez Alpy trzeba przejść koniecznie, tam 
wicczne niori leżą. i 

— Za Alpami. gdy Rzym miniem, wieczna zie 
loność i wieczysta wiosna, 

— Choć tam wiosna, iesknić będziecie za swo- 
im krajera, i 

— Tem radcśniej rodzinną ziemię powitamy. 
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O SPRZEVANIA tanio pół! 

buviki czarne Nr. 364 pan- 
tofelki czarne Nr. 36. Wiado- 
mość do Administracyi „Goń: 
ca Krakowsk ego“, Duuajew: 
skiego 7. 6002 


p” sprzeflanio palta zimowa 
męskie watowane w do- 
brym stanie. Wiadomość w 
Adm. „Geńca Krak.” od 10- 1 
i od 5-7. 6020 
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AWALER, jubiler, przystoj- 
ny, brunet inteligentny, 
pragnie poznać mą i muzy- 


Zgłoszenia tylko z fotogr: f'a 
do „Gońca Krak.* pod , Ju- 
biler“. 6u21 
Dia MEJ KUZYNKI wdowy 

bezd-ietnej, posiadającej 
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| kalng panienkę celem ożenku. ' 


twami i poleceniami do 25 
listopada bm. 5907 


|.) jększe przedsiębiorstwu prze- 

mys we w Krasowi6 po- 
Bzukuje biegiego kcrespon- 
denia èSfersuhkiego i ang el- 
sklego. Warunki bardzo do- 
bre. Zgłoszenia pisemne wła- 
snorçcanie do Adin. „Gońca 
Krak.“ pod „Spółka akcyjna 
F. P.O. T.“ 5512 


-kl. Gimnazyum Filologi- 
czne Zeńskie w Łodzi, z 
brawami panstwowemi po- 
rzukuje dyrektora. Pjaca pod- 
lug „ńomisyi Sześciu*, Mie 
Szkunie zapewnione. Posada 
Rat; chiniast do objęcia. Szcze- 
gółuwe oierty nadsysać sub: 
„Dyrektor*, Warszawa, ulica 
reury 4. Powszechne Biuro 
Og.oszeń. 


poszukuję posady na wsi jako 
Nauczycielka w zakresie 
Nauk szkół powszechnych i 


średnich. Mogę udzielsć przy- | U 


tem lekcyi gry na iortepia- 
nie ı języka fraacuskiego. La- 
skawe zg.oszenia do Admini- 
Straeyi „iiońca Krak.“ pud 
„Guwernerka*. 6007 


——— 


[josPodyni młoda, znająca się | 


na gospodarstwie tak wiej- 
Ekat Jak miejskim. umiejąca 
ZA Poszukuje natychunast 
S Powiedniego zajęcia. Zgło- 
“ma do Admin. „Gońca” 
Pod „Gospodyni*, 5730 


5896 | 


| POSAD SZURAJĄ | 


Is 


šm dniem wyaszta ceniem 
przyjmie guwernerkę na wsi 
w Małopolsce lub Poznań- 
skiem. Udzielać może nauki 
z zakresu gimnazyum buma- 
nistycznego i realnego. Ła- 
' akawe zgłoszenia do Admin. 
„Gońca Krak“ pod szyfrą 
„A. H.* 5809 


oszus*ujo posady panna inte- 
liyentna z kilkuletnią pra- 
ktyką w biurach handlowych 
i rządowsch — pisząca bie- 
gle na wszystkich systemach 


maszyn, ze znajomością ję: | 


zyków francuskiego i nie- 
mieckiego. Łaskawe zgłosze- 
nia do Adm. „Gońza Krak.“ 
pod „Manipulautka*. 6008 


p? SPRZEDANIA parowy gar- 
nitur młocarniany. Wia- 
domość ul. Krowoderska 54, 
ll. piętro. drzwi na prawo. 
GU2U 
RNASZYNA DQ PISANIA z wi- 
docznem pismem oka- 
zyjnie do sprzedania. Juna 
L. 11, parter. 


| iEMNIAKI parę metrów, ta- 


kże częściowo, tanio do 
sprzedania ul. ów. Jaua ll, 
portyer wskaza. (490) 5925 


AZEDAM TANIO 2 płasz:za 
damskie zimowe bronzowy 
i czarny po 5000 Mkp. Wia- 
doimość Berka Joselewicza 18, 
IV. p. olicyny. 3 


D° sprzedonie — biurko mę- 

skie, nadto rogi myśriw- 

skie i rysownica wielka. Wia- 

domość w Admin. „Gońca Kra- 

kowskiego”, Dział inseralowy. 
6025 | 


o WYW, 


KOMPLET FORM DO RUR BE- 
TuNuWYĆ i. fabrykat En- 
dlera, z pierścieniami i ubi- 
juczami sprzedam 0.azyjuie. 
Zgłosceuia „Skrytka 149 Kra- 
ków". 59u: 


KE 2 METRY KORONKI bia- 
łej cbeutilowej. * Wiado- 
mość dv Admin. „Gońca Kra- 
kowskiego”, ulica Duuajew- 
skiegog. 603 


jA. z, i 
Kupie dwa stoliki na kwiaty, 

ewentua!n o kosz niewi6l- 
ki na e M1 * vag 
ków. Zgłoszenia do Admin. 
„Gońca” pod „Kosz“.  6UU8 


KPE W.ELKIE LUSTRO sto- 
jace. Zgłvszenia do a 


„Gońca* pod „Luatro*. 
upi antofelki lakierowe 
K (aiako re bez paska. 
Nr. 34. Kei ar Adin. 
Gońca* między 12—1 w po- 
"udnie. 6010 


pand M lo iA 
Ke po cenach uiczbyl wy- 

gerowanych dwa dywa- 
niki nad łóżka. Zgłoszenia do 
Adın, „Gońca Krakowskiego” 
vod „Dywaniki“, 6003 


wspan ałą wyprawę oraz po-; 
sag 800.000 M«p., miłego cha- | 


rakteru poszunuję znajomo: 
ści powaźn e myś.ących Pa- 
nów, na samodz elnych stă- 
nowiskacn w celu matrytno- 
nialnym. Łaskawe zg.oszenia 
do „Gońca Krak.“ poa „Do- 
bra ciotka". © 60:2 


KAWALER iat 31, agronom, 
posiadający 3% miliona 


3 | gotówki pragnie się zapoznać 


z iutel geatną panienką lub 
bezdzietną wdową do 28 lat. 
Pożądaue małe gospodarstwo 
luk średni interes. Proszę się 
rychło zgłaszać do „Gońca 
Krak." pod „Agronom“. 602: 


G "ESIĘLZNY kurs języka 
-7 francuskiego, angielskiego 
1 niemieckiego. Wpisy przy j- 
muje Zarząd. Grodzka 60, 
Szkoła ewaugelicka ud godz. 
e 6 5930 


mRZSZĘA!z: 

S*ADZIONO katę uw lnie- 

ma na nazwisko Jó.efa 

Wątora, którą unieważnia wię. 
5437 


pack SE” 
„nwalida sparaliżowany na rę- 


kę i nogę, mający chorobę | _ 


św. Wita, ujciec B=ga dzieci, 
Zygmunt Osu:hows-i. Gros 
mak powiat Tarnów. prosi 
o wsparcie. Składki uprasza 
sę przesyłać wprost Jub dv 
Administracyj Gońca Krak. 
dla inwasidy Osuchowskiego. 
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=— Zapewne, Gdv do Braniboru wrócicie. wiel 
ka uczta i wielkie wesele was czeka, 

— O czer: mówisz? 

— O wesdlu,.. 

— O weselu? Czyjem? 
Adelajdy, synowicy margrafa... b 

Wilhelw zbladł, Usta jego slona wymówić nie 
mogły. Wstrzymiał dech i olwarte szeroko oczy 


, W koślawą postać uczuneeo kronikarza wlepił. 


Był pewny. że się przeslyszai usta jego bezanyśl- 
nie, jak cho pytały: 

— A-de-lajdysł 

— Tak jest. Naszej ślicznei Adelajdy. 

— Ona! — krzyknął W iheim. 

'— Cóż się tak dziwisz? 

Młodv ryc”rz przyjść nie mógł do siebie. Zda- 
walo miu się. że to co śiyszy. jest snem okrop- 
nym. Sni niu się, że każħe słowo 'Ihiethmara 
jest ¿mija jadowita, ktora go kesa i jadem za- 
truwa, Dziesięć, ste żmur z ust Thiethmara wy- 
prigo, Sta źmij go kasa. Zdaje mu się, że stra- 
szny wypelz wąż, rozdarł mu pierś i wkrada się 
ilo serca i krew ss e. O! skrwawiony łeb wydobył 
ze serca. śmieje Sie mu w oczy i mówi: 

— Je: suh, jej Sub... 

-s= Co ty mówisz Tietlrmarze? — zapytał osłu- 
piały Wilhelm, 
-— Co mówię? Mówę, że ona za mąż idzie. 

— Za kogo? 

Za Mzsciwoja, 

— Asięvia Olotrytów? 

m Jak jest. 

—. Ża leso boranina?! 

— Za boganina, 

—. Boże! 

—. Dziwisz się temv? 

|. I iy sie pytasz, Thiełhmarze? 

'— Nietylko 1a i ty ale wszyscy się temu dzi 
winiy, Wszyscy Sie tym ślubem gorszymy, 

- Widzisz r Korei -* zawcłał Wilhelma, z% 
słaniar?e rękami oczy. 

.- Boga wzywaszłł Oj! cierpliwy ten Róg 
cienpiiawv bardzo, 

-—. N otyda. r 
' -= Ja Bia jziwię że dobry Fan Jezus wsryst 
kicn Hawelan wraz z Sorubomi. Polakami i Cze- 
chann piekizimvmm ceniem nie wytraci, 

Slucha; Thiethniarze zapytał Wilhelm 


drzącymi ze żalu i zgrozy flutcm — powiedz mi 
jak sie to stalo. w jaki sposób sie to stać moslo: 
- Ślub Adelajdv z Mściwi1cin zabezpieczy nu 
długie lata pokoi na vólnocy państwa, Mścćwó, 
w zabrian zu reke Adelajdy wiedzie ze sobj na 
wojna tysiąc w żelazo zakutych rycerzy, 
(lae Jaiszy unstępi), 
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płynne aluminium 


płyn srebrno barw ny 


raz jeden w stanie zimnym -przeciągnięty chroni 
żelazo od rdzy. zdobi stebrnym' poiyskiem i 
krywa bezwarunkowo każdą powłokę Lxażdy materyal 


Schnie natychmiast! 
1 kg.wystarczy na około 20 mz powierzchni 
Wytrzymałość absolutna! 


na wszelkie wpływy atmosferyczne. na działanie 
~ wody, żaru czerwonego ż zimna, 
Najtańsza, najtrwalsza I nejadpowiedniejsza 
powłoka na piece wszelkiego rodzain, przewody 
parowe, maszyny, cylinury motorowe, kraty, 
poręcze, parkuny i t. p. wyroby z żelaza i biacuy, 
Dostawa natychmiastowa 
Próbny flakon 350 Mkp. 
Wyłączna sprzedaż na Polskę, Usralnę I Rumunię 


INŻYNIER PAWEŁ BESTER 
KRAKOW, RYNEK L. 14. 1788 
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|  Najradykainiejszy srodek dla a:arpiących na 


PRZEPUKLINI: 


idia Panów, Pań | dzieci). 


Każdą, ehoćby najstarszą przepukiine nawet gdy 
operacyd sui paski nie poinogły, leczymy zupeł- 
nie po osobistem przedstawieniu się bez boleści 
i skulecznie bandażami nowego pałentowaiego 
wyualazku mego i proles. D.a tas<aa (Dyrekt 
szpit. św. Szczepana i pryw. doc. w Budapeszcie). 
f Dia Pañ damska obstuga. 
Patenty we wszystkich puńsiwach. 


M. Tilleman, Kraków, ut. Zwierzyniecka I. 4. 
s (ob ok Hotelu „Wiktorya“). 
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Z Kupuj e sreb Q, zło” i i bryłanty 
10 000 000 "RAMEK mą : suszenia cegły i da- 
chó”ki dostrrczy tanio 
ze składów „PION“. Lwórr. Lwv*s"« 48, Tei. 476. 
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Terpentyna. Wióra stalowe, 
Złoto maiarskie, Klej stolar- 
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